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Cai , Odpowiedni projekt ma wpłynąć do sejmu. 
dł! WARSZAWA, 26,2, Walka o obniżkę memorjałom mówiącym o niesprawiedliwoś 40 proc. zniżki w nowych domach. 
a. h komornego nigdy nie była jeszcze tak aktu | ci jaka dzieje się lokatorom. WARSZAWA, 26,2 Wczoraj w Warsza” 
iza + alna jak obecnie, Urzędnicy państwowi stra” Dniu 5 marca rozpocznie w Warszawie | wie rozeszły się pogłoski, iż rząd ustosunko 
jak ci li od roku 1931— 40 proc swych poborów obrady kongres lokatorów. Wystąpią w nim | wał się nader poważnie do zagadnienia ogól 
miejscy w Warszawie 45 proc., kupiectwo wszys'kie zwiazki lokatorkie. Różnią się | nej obniżki komornego w Polsce. Postulat 
an 4: i przemysł z powodu spadku obrotów 60 |one w poglądach na wysokość koniecrnej |ten znajduje uznanie w sferach miarodaj- 
czyn: proc., ceny ŻyWności spadły o połowę, towa | obniżki. Podczas gdy prowincja domaga się |nych, które ustosunkowały się do niego po 
4 za* ry przemysłowe staniały do 'aajniższych gra” | wydatnej obniżki nu krótezy okres czasu — | zytywnie. Jak słychać obniżka komorneco 
CZŁ „ei kan Tanke komono an! drgne Wurszawa chciałaby widzieć zniżkę mniej | wynodć będzie około 20 proc. W najbliż” 
vnało ło i wyno i pełne 100 proc. sumy pobieranej | szą ale zato stałą, ? szym czasie odpowiedni projekt ma wpły” 
w roku 1931. W każdym razie postulat lokatorów za” |nąć do sejmu. Przeprowadzenie takiej ab 
V-n; Francea Perkins zos. łe m unowana Jest to krzycząca niesprawiedliwość i ha |mk.u się w granicach nae'ępujących: niżki wymagać będzie nuturalnie ustawy 
Rone przez prezydenta Roorevelta ministrem pit” | mez bezprzykładay. Przez całą Polskę i- 30 proc. zniżki komornego w starych do | sejmowej. 
'v fa: cy w przyszłym gabinecie. Pani Perkins | dzie głos protestu podnoszony przez wszys‘ | much; ZA 
alegi je pierwszą kobfeig na slauswiwan mini | kich lokatorów bez różnicy zapatrywań. Set 
uszvł apo w Stanach Zjedaoczoa-ch. ki tysięcy podpisów nadają ogromną wagę 
1 z s 4 » 
ii P k | l 
rzy: | racownicy omunaini zwolnieni 
zisiaj, Student Baranowski od przymusu należenia do Kas Chorych. 
et > e j z i Gruseppe Zangara, spruwca zamachu ma 
E ky; nadal przebywa w więz eniu. WARSZAWA, 26. 2. — Wczoraj de- sowej bezpłatnej pomocy lekarskiej swo | prezydenta Roo-evelta i burmistrza Czerma 
ma legacja Związków pracowników komu- | ich miast, | ka w celi więziennej. 
iwab. WARSZAWA, 26. 2. — Ministerstwo | skiego. Śledztwo przeciwko Baranow- | nalnych konferowała z czynnikami mia- 
Sprawiedliwości zaprzecza pogłoskom o skiemu i rodajnemi w sprawie Ń y 
i ść studenta Poe nie zostało umorzone uzyskania zwolnienia 
o bie wypuszczeniu na wolno ć s À ad DFPOD zyskani 
ew litechniki lwowskiej Romana Baranow-|i sprawa znajdzie swój epilog przed od przymusu należenia do Kas Chorych on erenc a w sprawie re ytow 
shemi- Nedo no seriaj daty Pora. OAE DENA Student pracowników samorządowych, Delega- dla kupiectwa. 
i í zet zamachu na a- t; a rzeoywa . | T i 
będe: Serasa olovke Í koabasza Caachów. niu. á d PL z Byee aiii ido SN tę WARSZAWA, 26. 2, — W dniu 6-ym |form kredytu dla sier handlowych. Do 
aniem 5 ; zd przymusie w ustawie scaleniowej nie bę | marca odbędzie się w Ministerstwie spraw kredytów monopołowych ma po- 
both ej przez rząd w najbliższej przyszło- | Skarbu pod przewodnictwem dyrektora | wstać 
yć 0* ci departamentu obrolu pieniężnego d-ra specjalna podkomisja. 
z KOLEJARZ CZŁONKIEM $ZAJKI przestrzegany. Barr ytkiego  koniereci w. tprawi 
aa l W ten sposób pracownicy komunalni bę | kredytów. dla kupiectwa. W konferencji 
b) ża przemytników kokainy. dą mieli prawa korzystać z dotychcza- | tej dyskutowana będzie sprawą źródeł i Wybuch w kopalni węgla. 
żonka WARSZAWA. 26.2. Stręż graniezna pro | gr. kokainy. Straż graniczna jest w poziadu ` 10 osób zaginęło. 

Ale wadzi energiczną «tlko z przemytnikami [niu materjału, z którego wynika, że znirży G PEETER ZY TE TOZTYZK I REC PDO ZO ORA RE SETY EETA Z A | 
inte- koksfay. Wezaraj. na skntek dluższej ohser |many kolejarz należy do « ujki pr emvtn' | NIECH SIĘ SPEŁNI MARZENIE OSLO, 26 2. (PAT). Z miejscowości 
mieć wącii. zatrzymano pod War zawą S anisła | ków kokainy. W związku z tem na Śląsku WASZEGO ŻYCIA! | Vlomgyar City na Spizbergu doncsżą że 

chwy- wa Sukowskiego, kolejarza 2 Górnego Śląe | dokonana kilku aresztowań | dźe! Wiek je! e w znajdującej się tam kopalni węgla na 
ka, zam. w Tarnowskich Górach, Dochodzenie prowadzi prok:  Fiirsien' Jedźc'e na e mewa o Pr WYaYT stąpił wybuch. w którym zginęło dziesię 

Podczas rewizji źnaleziono przy nim 50 | berg. l ZIE MI SWI TE ciu ludzi, Akcja ratunkowa rozpoczeła 

mam | się dopiero z chwilą przybycia lodoła: 
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Chińczycy wyparci tylko z części m. Kailu. 
Japończycy ponieśli poważne straty. 


organizowaną przez Polski 
TOURING KLUB 


pod protektoratem i osobistem duchownem kierownictwem 


J. Eksc. Ks. Biskupa Dr. OKONIEWSKIEGO 


macza sowieckiego „Lenin“, który 


przywiózł maski gazowe, 
co umożliwiło wydobycie ofiar. 


P sta. _ " 
ikgdy- połączona ze uwiedzeniem KONSTANTYNOPOLA, ATEN ı EGIPTU |/Dwa lata więzienia za tytoń. 
e T 2 Cena za adziai 1350 zł. wraz + paszportem | włzami © Zapisy orzy muje ' bliższych in. Oczywiście cudzy. 
k jak lormacy! udziela Polski Touring Kiub Delegatura w Lodz: uł św Aadrzeja 4. tel. 237 11 
Ć bez od godz 10—12 w poł, | od 5—8 w soboty od 2—5 po poł. w podwórzu, prawa of. parter PIOTRKÓW 26.2 Sąd Okr. w Piotrko- 
ratura lnformacyi udziela rówmeż Wagons Lits/Cook ul Piotrkowska 64. tel 170-77. wie rozpatrywał sprawę przeciwko Szew 
4 J czykowi i Sobali, mieszkańców Łodzi, któ 
rzy w kwietniu r. nb. dokonali kradzieży wy 
magać j s | a È aer E a a RACE Hanny 
vtanie, Ma 6 d d; h W Stras<barzer, przy ul. Brzeżnickiej 3, na 
o na i K, operacyj oam a zającyc w arszawie. przeszło 8 tys. zł, Skradzione ACR zawie 
)prócz Małpy pod obserwacją lekarzy. Źli taksówką do Łodzi gdzie zostali przez 
owiem policję schwyttuni. Lwią część towaru zdoła” 
utaj w WARSZAWA, 26,2  Podaliśmy wiado | ra, kóryby mógł swoją tęsknotę do.młodo | no im jeszcze odebrać. Obecnie m czyn ten 
wiatr. | mość, iż do Warszawy sprowudzono małpę, | ści zaspokoić kosztem wcale okrągłej sumy. | odpowiadali oni przed Sądem, który skazał 
innych | [która potrzebna jest do przeprowadzenia o } O osobach, które mają się poddać ope' | Sobalę na 2 lata więzienia, zać Szewczyka 
wspo- peracji odmłodzenia, systemem Woronowa. | racji odmładzającej krążą w Warszuwie jz braku dostatecznych dowodów — wnîewin" 
przez Małpa ta znujdaje się już w warszawskim o` | najbardziej fantastyczne pogłoski. w 
ny się grodzie zoologicznym, pod staranną obr i HENE, 
wacją lekarską. Chodzi o stwierdzenie, czy 
mam małpa nie przechodziła jakichś chorób, któ 
re mogłyby się przenieść na operowttnepo. g 4 .. 
Jak ae, folie "hg potrzebna Zderzenie pociągów w Holandji. 
» jest dła przeprowadzenia dwu operacyj od R ar Hienen 
mładzıjgcych. Obecnie juž lekarz przepro żę A TWS 
rów wadzający operację systemem  Woronowa, 5 doo? re 6 
R |-MQ cii Dich i dr. S., zjednał sobie w Warszawie 5 klien' z nk 
=A ud po) zjaw den za A 457: pe przez grupę partyzantów chiń” | tów. Zamówił wobec tego dodatkowo jesz 
silne mrozy, wobec cz | a” |. s CA 
y sub pońscy arch specjulny ekwipunek. zi- pa! kd pua tem Jupończycy ponieśli | cze dwie małpy i poszukuje szóstego amato 
mowy, Na zdjęcia: kontrola ekwipunku Z Waszyngtonu donoszą, iż tamtejszy 
NOO: przez padoficerów. ambasador japoński oświadczył, że na wypa | Od jutra za tydzień 
odnia* 16% dek wypowiedzeniu Japonji przez Chiny G , 
upitam wojny, marynarka japońska zarządzi natych pea Sorgonowej. 
czigi LONDYN, 26.2. Według doniesień z | miast blokadę wszystkich portów chińskich. KRAKÓW 26.2. od wł. kor, Proces Gor” 
24 iej profi wiadomości o a R w OSTROŻNOŚĆ NIE ZAWADZI m ża zamordowanie Lusi Zurembianki 
: eholu przez wojska mandżursko” jupoń' R w Brzuchowicach pod Lwowem rozpocznie 
akie są tylko w części ściełe. Chińczycy zosta Aoc ye o z, pH pk się w poniedziałek. 6 marca przed ławą 
li wyparci jedynie z części miasta i jeszcze rodów nie se ryj fanatyczaych elemen przysięgłych w Krakowie. Przygotowania 
pecłą się bronią. lów z pośród ugrupowań Skokach em do procesu są już w pełnym toku. Bilety 
—Nęą Samalaty japońskie dokonały w mieście |uktów gwałtu w stosunku do cudzoziemców, w a salę rozpraw będą ograniczone. 
atrasznego spustoszenia.: Ilość zabitych | których ilość wynos; około 40000 n<ób, po was akt y dodatkowe są już zebrane 
Prz wybuchy bomb cywilnych mieszkań. | 'icja całego kraju otrzymała nakaz przed- taksamo nkończono ekspertyzy lekarskie. 
tów Katlu idzie w setki, sięwzięcia wszelkich środków ochronnych. 
Dotychoma podczas walk w Dżeholu Ja- GENERALNY ATAK, 
mh Pońezydy: utiucH okóła 300 ludzi, Chtńczy | - STNKTNG. 26,2. pat). Oddztały repobli: RAD 0 C W L 
ski Ay natamiast ANANN ki Mandinka pad wadzą generała Czang > © a 


Mimp dlnych mrozów Japończycy WYSY 
łają w stronę graniny Dźeholn coraz to na 
Wa pnsiłki. Jedna z kolnmu japońskich so 
Mała zaskoczona przez silną zawieje śnież 


©. Zbląkani i zmarznięci żołuśerze zostali | ską miała zająć miasto Crno -Yang 


Ha; Fenga rozpaczęły wczaraj przy współa” 
fziala wojsk japońskich ogólną ofensywę 
na froncim w prawineji Diahol, Wojska po 
suwają się szyhko naprzód, Brygada 


japoń- | Łódź, Ewangielicka 17. — W, Lipiński. W pobliżu Horiogonbosch 


bez lamp, bez aknmulatora i baterji 
odbiera stacje krajowe i obce. 
— lokalną nawet — na głośnik. 


poszukiwany wspólnik 


w Holandji najechały na siebie dwu pociągi towarowe, ule 
gając częściowo rozbicim 


% È 


W najbliższych dniąch będzie wysłany do 
PIERWSZY TRANSPORT 


WARSZAWA, 26. 2. — Z Moskwy 
wrócił do Warszawy p. Władysław Głę 
bicki prezcs Zrzeszenia kupców handlu 
jących trzodą. Brał on udział w roko- 
waniach z TORGSINEM moskiewskim 

w sprawie dostaw 
do Sowietów trzody chlewnej. W wyni- | 


ku tych rozmów już w dniach najbliż- | 


Sowietów 
Wik. 


szych będzie wysłany do Sowietów 
pierwszy transport świń. 

Rokowania w sprawie całości dostaw 
nie są jeszcze ukończone. Prowadzi je w 
dalszym ciągu przebywający w Mo- 
skwie dyrektor Warszawskiej Rzeźni 
mięsnej Bułhak. 


Nieudana operacja biustu. 
Dwaj lekarze staną przed sądem. 


WARSZAWA, 26,2, Do prokuratora są- 
du okręgowego w Warszuwie wpłynęła skar 
ga inżyniera Uzdowskiego, dotycząca śmier 
d jego żony o czem pisaliśmy. Żona inżynie 
ra była zapał» 3 sportemenką, lecz w upra' 
wianiu sportów przeszkudzał jej wydatny 
biust, Wobec tego chcąc nabrać lepszych 
kształtów, niehoszczka postanowiła poddać 
ńę operacji chirurgicznej. Operacji tej pod 
jęli się dwaj lekarze warszawscy. Po doko’ 
raniu operacji pacjentka zmarła. 


Sekcja zwłok nie ustaliła istotnej przyczy 
hy śmierci, jednukże wszczęte dochodzenie 
stwierdziło, że operacja zamiast 2 godzin, 
trwała 7, 1 że lekarzom operującym, kolega 
ich wskazywał na zbyt słaby puls operowu” 
nej i doradzał przerwanie operacji Chirur- 
dzy nie uczynili rego į pacjentka po kilku 
dniowym pobycie w szpitaln zmarła. 


Urząd prokuratorski zwrócił się po opi' 
nje da wydziału lekarskiego uniwersytetu 
waruzowskiego, który wydał orzeczenie, że 
śmierr na«'qpiła wskutek niedomaganiu ser 
ca lez wtay lekarza. Prokurator chcąc uzu 
pełnić tę opinię zwrócił się do wyd'iałn le 
karskiego uniwersytetu Jagiellońskiego w 
Krakawie, (niwersyter Kmkowski orzekł. 
łe operacja trwała zbyt długo i że przy opt 
racji pie mchowsna wszystkich metod nerp 
tycznych į że wrewzcie gabinet, w którym 
dokonano operacji, nie miał odpowiednich 


ZATELEFONU| ZARAZ 
Nr. 102-28 lub 102-29 


a otrzymywać będziesz „Echo“ 

od jutra w domu, Prenumeratę 

zamawiać można poczynając od 
każdego dnia miesiąca. 


urządzeń, wskutek tego lekarze ponoszą od 
powiedziałaość za śmierć pacjentki. 

Z powoda rozbieżnych opinji dwu uni- 
werrytetów prokuratura zwróciła się do uni 
wersytetu poznańskiego. Uniwersytet po 
znań ki wydał zkolei opinię, że śmierć ni 
stąpiła z powodn zbyt wielkiej dawki środ 
ka znieczulającego i przewlekłej operacji. 

Prokurator Sieroszewski wobec tego przy 
gotował ukt oskarżenia przeciwko lekarzom. 
o «powod śmierci pacjentki. Sprawa bu” 
dzi wielkie zajatereowaaie, zarówno w sfe 
rach sądowych jak į lekarskich. 


ECHO". 


Zdarzenia i wypadki 
ubiegłej doby. 
— W Monachjum odbył się obchód po” 


wstania partji narodowo” socjalistycznej w 
której wziął udział Hitler. Na uroczystość 
przybyło 15 tys. ezturmowców, Obchód wy 
wołał w mieście wielkie poruszenie. W prze 
mówieniu swem kanclerz Hitl>r podkreślił 
że wszelkie próby oderwunia Bawarji zosta- 
ną bezwzględnie stłamione, Hitler na zakoń 
czenie oświadczył, że jako kanclerz potrafi 
bezwzględnie bronić jednośsi Rseszy, 

— Eskadra samolotów  pernwiańskich 
zbombardowała í zatopiła trzy kanonierki 
kolumbijskie. 

— Korespondent ag. Reutera miał spo” 
sobność uzyskania wywiadu z delegatem ja 
pońskim do Ligi Narodów Matsnoką, który 
wypowiedziuł się na temat zerwanego jego 
zdaniem sojuszn japońsko "angielskiego. 
Motanoka powiedział: jedynym oelem ja 
pońsko- ancielskiero sojnszn było utrzyma” 
nie porządku ma Dalekim Wschodzie. 
Wielka Bry'unja opuściła nas. Rozumiemy 
okoliczności w jakich to nezvniła ale żaluje 
my tero bardzo, Oheenfe mnefmy sami po” 
kój na Dalekim Wschodzie utrzymać. 

—Zredukowuny urzędnik pocztowy w 
Sofj. zamordował uderzeniem noża gen. dy” 
rektora poczty Iwanowa, 


Szatański plan kupca» 
Pomysłowa „przeprowadzka“ towaru. 
ŁÓDŹ, 26 lutego. W jaki sposcb kupcy łódz | przewozowej Jelin i Radomin. W ostie wy 


cy chcą dojść w dobie obecnego 


jawalony przez policję łódzką. 


W halach targowych przy ul. Ogrodowej 
3 posiadał sklep z manufakturą nieki Mo 
szek Fksztajn, zamieszkały przy ul. Brze 
zińskiej 21. Powałujac sie na referencje nie 
jakiego Win'era zamieszkałego przy Płucu 
Wolności, Ek ztajn nabywał towary w więk 
arvch firmech łódzkich na otwurty rachu- 
nek, wzęlęłnie regulował należności w wes 
slach lub też dawał pokrycie czekowe. Zoboó 
wiązań swych Fkaztajn nie mia! bynajmniej 
zam uru regulować, lecz usiłował ozłosić fik 
cyjną upadłość, abv licznym wierzycielom 
spłacać w ten sposób prosze. 


Przed nadejściem termfou płatności zó 
howigrań Eksztajn nry pomocy Chaima 
Wintera, lajzera Zylberhersn oraz Esters 
1 Ajryka Fajersz ajnów. wywiózł towar do 
składów Warrant, N. Tylera oraz spółki 


kryzysu | wożenia towtiru dwaj wierzyciele nienczci- 
do pienędzy świadczy ufniejszy wypadck w | wego kupca dowiedzieli 


się o wszystkiem 
i przybyli do hal gdzie należność swą wyco 
fali przez zabranie pewnej  il4ci towaru. 


| Po zkodowany w ten sposńb Fksztajn, prze 


ciwko knpcam tym nie występował i nie 
zwrarał się do policji bedąc zadowe 0ov z te 
go, że więcej wierzycieli nie dowiedziało 
sę o powyższem i nie przeszkodziło mu w 
wywiezieniu towaru, Poszkodowani wierzy 
chle Eksztafna dowiedzieli się jednak o 
wa vstkiem 1 oczywiście zawiadomili poli 
cję. która po przeprowadzeniu fruatowne' 
go dochodzenia ukry'Yv towur odnalazła 4 
firmach przewozowych oraz częściowo w 
mie zkaniu Estery Fajersztajn. 


Fkszta'na oraz jego pomacników w nso 
bach Chaima Winter, Lejzera Zylberberga, 
oraz Ertery ; Ajzyka Fajersziajnów osadzo” 
no w areszcie do dyspozycji władz sado 
wych. 


Doktór 


$OŁOWIEJCZYK 


Specjalista chorób wenerycznych 
i skórnych 
owrócił 


p 
Piotrkowska 99, tel. 144-92 


przyjmuje od 4 — 6 i od 8 — 9 wieczór 
| a W w R 


Lekarz - Dentysta 


J. Rozin-Reichowa 


przeprowadziła się 


na ZGIERSKĄ 38 


asprzeciw Zgierskiej 15) | przyjmuje 10—1 i 4—7 w- 


Ceny Jecznie. 


DOKTÓR 


KLINGER 


Specj. chor. wenerycznych, akóraych 
i włosów (porady seksualne). 


Adrzeja 2. 


Przyjmuje od 9 do 11 i od 5 do 8 wiecz 
w międsiele t święta od 10 da 12 w pal. 


Dr. med. Mikołaj 
BORNSTEI 


akuszerja, choroby kobiece 


ul. Rzgowska 5. Tel. 191 08, 


wejście: Sieradzka 1. 


Przyjmuje od godz. 15-ej do 19-ej. 


DR. MED. 


M. FELDMANu.KLACZKOWA 


akuszer - ginekolog 
Zawadzka 10. 
Teleton 155-77 


Przyjmuje od 10 — 1? a1 3 — 6 vo pol 


Doktór 


H. SZUKACHER 


Choroby skórne | weneryczne 
Piotrkowska 56, Tel. 


Przy mu:e codziennie od 1%, — 4 ppt 
i ad é — 9 wiecz w niedziele i święta 
ad 10 — 1 w poł 


tel. 132-28. 


148 - 62. ! 


Dr. med. 


I. 


Choroby skórne weneryczne 
| moczop:ciowe. 


Piotrkowska 10. Telef. 245-21, 


Przyjmuje od 8 do 11 rano 1 do 2 w pol 


do > — 9 wiecz. w niedz I śwęta od 10 — 1 w poł, 
Dr. med. 
L. BERAMAN 
i 


CEGIELNIANA 15, tel. 149-07 | 


Specj: lista choró» wenervezuych, 
skórnych ı moczopłciowych 
Przylmuje od godz Ś-ei do 11 aj i od 4-ei do 
B-ej w nie ziele i święta od godz 9 ej do lej 


HALTRECHT 


cętkieb cierpień. Każdy cierpiący olrzymuje lakową ma żądanie sa darmo 
szutókwą (cfrankowana 35 gr. a podaniem dokiadnego adresu do 


PUHLMANN 4 Co, BERLIN 370), Müggelstrasse 75-25a. 


Dorota LEWY 


choroby płuc 
(Roentgena) 


PIOTRKOWSKA 124, 


pzy. mate od 5 — 7. 


DOKTÓR 


NH WOŁĘOWYSK 


Cegieiniana Wr. 4, tel. 216-90 


Specjalista chorób skornych, 
wenerycznych i moczop/łciowych 


Przyjma e od godz 8 do 2 i od ò do 9 


w niedziele i święta od gods. 9 do i 


Dr med. 


położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 98, 
te 1. 213- 66, 


Przy'm. coda. od 10— 4+ co 5-8 po poł. 


DR. MED 


SOMMER 
ul, 6 S erpn a 1. Tei. 220-26 
Choroby skórne, weneryczne 


' kobiece. 


Od dod: % do Í i od 5 do 9 wiecz. 
W medziele od 10 do 1 w poł. 


Czy choroby płucne są ulecza ne? 


Przy ustmie, katarze szczytów płuc, chronieanym bar.lu. fłagm w, dugotrwniem m: chry: 
| Semih winien czytać każdy brosaurkę pod powyższym (ylulem, Autor «p DR GUTTMANN. b. naczelny le 
ars Finsanowskiego zakładu kwracyjnego. wskazuje w sposób runeła e dostępny drogi natura'ne do asunięcia tych 


bez npłaty porta Należy napisać po 


LECZNICA 
chorób oczu 


ze sta lemi leżkami 
DOKTORA 


DONCHINA 


lo. Piotrkowska Nr. 90, 
tej. 221-72. 


Przyjmułe sę chorych wymagających 
| rrebywamia w lecrnicy opsracio «te 
takte chorych przychodzących 
på 


| $- lios- 7: 


Doktór 


ZIOAKOWS 


UL. 6-żo SIERPNIA 2. 
Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 
przy'mu e od 2 — 418 — 9 wiecz. 
w niedziele od 10 do 1 po poł. 


NIC NIE MOŻE ZASTĄPIĆ 


gdyż ich fabryka» 
eja odbywa się we 
dług <o0sobu 
ugłoszonuego 
w Ameryce do 
opatentowaaia. 


Posiadacze losów 

| 
| ] | (papierów wartościowych), | 
DOLARO WEK, BUDOWLARYCH I IN- 


WESTYCYJNYCH |(premówek) 
La muimalon Toczną spłatę koptrolu, em 
m. zpośretuio przy bardem cisgn taiu w 
ng) rawiadam'amy jeszoia W dniu e'mgnaria telegratiwsnie, 


Uorasramy o podsnie san wę -łasnym twteregie oiezalogrnie 
doxładnego adresu celem otrzymania baspłrtnego prospektu 


wy si0'a,40050. 

Główna Centralna Kontrola 
losów 1 papierów warlościowych 
sp. z o. o WARSZAWA, rrożna 14 
Tele on 24412 


RESZTKI 


NA UBRANIA, PALTA, SUKNIE 
wełny, 


poleca się w firmie 


E. WASILEWSKI 


Piotrkowska 152. 


| tak że mimo wysiłków sprzedawców fir 
my nie możńa było wpaść m ich trop. Tym 
czasem straty wyrządzone przez nieuchwyt' 


pudesse sad namary | 
ARSZA WIE. O wygra- 


jedwabie 


Gdyby furgon 


57 


— 


dr. 


umiał mówić, 


rzeźnik nie straciłby 2.300 zł. 


ŁÓDŹ, 26 lutego, Od dłuższego czasu w 
filji masarskiej Mackiełły, przy ulicy l Li 
stopada 86 dokonywano  systemutycznych 
kradzieży mięsa i wędlin, - kióre ginęły 
wprost za sklepu, bądź też w czasie przewo 
żenia wędlin z furgonu. 

Złodzieje postępowali niezwykle ostroż 


nych złodziei właścicieł firmy obliczył 
sumę około 2,300 złotych. 

Ostatnio p Mackiełło zaczął podeirze' 
wać o krudzież swych terminatorów. Podej 


na 


rzenîů te w jstocie okazały się trafne wc 

raj rano wyekspedjowaw-zy furgon z mr: 
sem do filji przy uł. 11 Listopada 86. p 
Mackielło udał się w ślad za nim W pew 
nej chwili ujrzał, że dwaj terminalorzy ie 
go Jan Abraczkiewicz i lacjan Przymła o. 
raz wożaica Walenty Cieśliński, 
szy łańcuch od drzwi furgonu skradli akało 
25 kil, mięsa. Skradzione mięso nienczetwa 


oderw: w” 


trójka ukrywała w mieszkunirch radz'n, 
bądź znajomych, a nartępnie spr edawała. 
Przychwyconych na goracym uczynku 


kradzieży Abraczkiewiczu, Przytułę i Lie 


ślinekiego aresztowano, 


Ulica Kolejowa 
będzie poszerzona o 5 metrów. 


ŁÓDŹ, 26. 2. — Wczoraj komisja ma 
gistracka do spraw regulacji i zabudowy 
m. Łodzi rozpetrywała szczegółowe 
fragmenty planu zabudowy miasta. 

pierwszym rzędzie omawiano 
szczegóły projektowanego placu przv 
dworcu Łódź-Fabryczna. Plan ten został 
zaakceptowany 
w całej rozciągłości 
z niewielką poprawką. a mianowicie, że 


i Kilińskiego zostanie poszerzona o 5 
metrów. 

W dalszym ciągu rozpatrywano ;pięć 
innych fradmentarycznych planów zabu- 
dowania, które z pewnemi zmianami 

zostaly przyjęte. 

Wkońcu omawiano projekt zabudo- 
wania malątku miejskiego Marysin Po- 
stanowiono zśóry okre'lić szerokość 
działek i sprzedawać je grupami z-za: 


ul. Kolejowa pomiedzy ul. Sienkiewicza | chowaniem jednolitego wymiaru. 


Robotnica w trybach maszyny. 
kronika Pogotłow.a Ratunkowego. 


ŁÓDŹ, 26. 2. — W dniu wczorajszym 


w godzinach popołudniowych w zakia 


. EJ . 


W mieszkaniu własnem przy ulicy 


dach przemysłowych l. K. Pozńańskiego | Tkackiej 17 usiłowała pozbawić się ży» 
przy ul. Ogrodowej 17 wydarzył się tra | cia przez wypicie większej dozy jodyny 


giczny wypadek Zatrudniona w oddzia- | Bronisława Bogacz 


le przędza!tni odpadkowej  robołtnica 
Wikłorja Sowińska, 


ulicy Smugowej 
dostala się w tryby maszyny, 


Nieszczęśliwa rohotnica odniosła złama- 
nie podstawy czaszki 
Lekarz 


oraz kilku żeber 
Kasy Chorych, 


padku, w stanie groźnym, do szpitala 
okręgowego przy ulicy Zagajnikowej, 
= > 


W godzinach popołudniowych na uli- | 


cy Przędzalnianej został napadnięty i po 
bity przez nieznanych sprawców 52-letni 
Józef Gustowski, własciciel domu przy 
ulicy Przędza!nianej 34. Gustowski od- 
niósł szereg tłuczonych ran głowy. Ofie- 


Lekarz Kasy Cho- 


rych, po udzieleniu pierwszej pomocy 


zamieszkała przy przewiózł desperatkę do szpitala miejs- 


kiego w Radofoszczu. Przyczyny samo- 
bójstwa narazie nie ustalono. 


s ra * 
Blum» Hochberg, robotnica. za: 
mieszkała przy ulicy Rybnei 12 przez 


: i _„PO udzieleniu nieosłrosośćć wylała na siebie garnek 
pierwszej pomocy przewiózł ofiarę wy*' z wrzyże wea. Hochbergowa 


odniosła 
|poważne wużrzenia obu nás  Ofierze 
własnej aleostrotności udzielił pomocy 


lekarz pogotowia Kasy Chorych, 
e * | 
W fabrvczce Ohitza przy ulicy Reite 
ra 20 spadł z drabiny i odniósł odólne 


| obrażenia ciała Ottan Hetner, robotnik, 


zamieszkały przy ulicy Granicznej 15. 


lekarz nośotowia. no udzieleniu pierw- 


(rze zadadkowedo nanadu udzielił pomo- | *7e1 nomocy przewiózł ofiarę wypadku 


loy lekarz 
j koweso, 
PETE EI OEEO E OIEI O TĄ SONENN POTE EA 


| PRZYJME Panów na mieszkanie. Wia- 
domość: ul. Abramowskiego 33/35. 
m 44 


2 MASZYNY do sprzedania 


rękawiczarka 


1 Singerowrka, Napiórkowskiego 15] m. 1, 


ZŁOTO, biżuterję i kwity lombardowe ku- 
puje i płaci najwyższe ceny 
brterski, I Fijatka. Pimtrkowska 7. 


1 pokój 


szenia z ceną pod ,,]. 8 35'. 


blisko Piotrkowsk e! vo 


GŁÓWNA Składnica Pol kich Zeszytów flu 
<strowunych. Oddział w Łodzi, Piotrkow 
ska 145, m. 42 tel. 125729, poszukuje akwi. 
zytorów ustosunkowanych w szkolnictwie 
Do oddania wyłączne przedstawicielstwo 
Żeszytów llustrowanych na poszczególne 
powiaty woj. łódzkiego. 


AKUSZERKA Pipikowa, dypl. cesarską 
akademją medyczną, przyjmuje zamówie” 
nia Kilińskiego 104, m. 65. 


pz RÓ 
MIESZKANIE do wynajęcia, pokój z knch 


nią i balkonem, komorne roczne 200 zł. 
| Wiadomość: ul. Mazurska 6, u dozorcy. 


LEKCJE gry fortepianowej, metodą szybką, 
a gruntowną na warunkach b. przysięp” 


nych. Łęczycka 23, m 4 przy Napiórkow' 
„kiego — gmach szkolny. 
| 


| Chorzy 


| RUPTURY, 
tycia ludzkiego 


waję radykalnie 


Magazyn, ju- 


truebny od zaraz. Zgło- 


mięjskiego., pogatowia -„ratun- |” 


AMT 


Bor tedicie Cory drań! 


Biuro dzienników | ogłoszeń 


„PROMIEN” 


| wł M. Dąbkowski 
(| Łódź, Piotrkowska 81, tel. 112-98. 


| Z dniem | go października r. b. sapre 
| wadsiło deial plam traacoskieh I angielskich. 
na które przyjmuje Łoskawe Zlecenia wszę|- 
klej prenumeraty. oras sk dotychczas as 
wszystkie krajowe. 

Ponadto peziata an składzie duży wy: 
j bór Żarnali mód, 


PRZYBŁAKAŁ się pies Doberman. Zgła 
amé się ul, Lubelska 40 m, 3, Zastać moż 


|na od godz. 6 wieczorem, 
mm Ie 


POKÓJ z kuchnią słoneczne bez odstępnego 
Aleksandryjska 34 I p. Lipińska, dojazd 1, 
16, 14. 


Tee > oprea E S E 
| MASZYNA Singera, gabinetowa w dobrym 
| stwaie do sprzedania Nawrot 62, m. 10. 

| PIERZE do sprzedunia kurze i indycze 
Wiadomość: Rzeźnia Miejska, Łódź, Inż, 
nierska nr, 1 —Kantor. 


DO SPRZEDANIA motorowa karuzel, chuś' 
tawki i strzelnicu. Szosa Zgier.ka 47, 


na ruptury 
i różne kalectwa 


Pomoc i skutek bez operacji, 


jako też kalectwa mie wolno zaniedbywać, gdyż skutki dis 
są bardzo niebez pieczno. 
głowa ludzka | konewka spowodować może śmiertelne powikiania kiszkowe. 

Specjalne lecznicze bandaże orto prdyczne gumowe mojej metody usu- 
najniebespiecz niejsze 1 
u mężczyzn, kobiet í dzieci. 
rzeniu się garbów i grużlicy, leczn. gotsety 


Ruptura staje się wielką jak 


najzastarzalaze ruptury- 
Na skiyywiemie kręgosłupa, przeciw two. 
ortopedyczne, Dla skrzywio- 


nych nóg i płaskich bolęcych stóp, wkłady ortopedyczne. Sztuczne ręce 


świadectwa pochwalne wystawiii prot. uniwersyt: Prot dr. B., Baręcz, 
prof. dr. J. Marischier, prof. dr. B. Kielanowaki, 


Spec: j. RAPAPORT octopi 

tó ul. Wólczańska Nr. 10, fron 

Przyjmuje od %—1 | od 8—7. UWAGA: Osobiste jawienie się chorych jest 
konieczne, Ubespieczon: 


f, 


ze Lwowa 
parter tel. 221 - 47. 


ych w Kasię Chorych m Łodzi przyjmuję. 


PODZIĘKOWANIA. 


dobrze, chodzi prosto, 


Tą drogą składam serdęczne podziękowanie WPANU DTR. 
u. wólezańska 10 (front parter) zaapiikowanie synowi mojemu Zbigniewowi lat 15 aparatu 
ortopedycznego. leczniczego na skrzywienie ktęgosiupa. Syn mój czuje mię obecnie bardzo 
skrzywienie zomtało całkowicie usunięte, 


J. BAPAPORTOWI sam. 


(—) ŚPIEWAK MAJER 
Łódź, ul. Zawiszy Nr. 37 
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pp Konecki, Bognsińki. Bonecki. Chnmr 


aki, Wyrzykowski i Zajączkowski, Dekora’ 


est zam ierzone, 


Str. 4 


tha ze stoly. 


wierszach. 


Prowadzone od 1925 roku roboty przy 
nowym torze wyścigowym nti Służewcu uleg 
hą w r. b. przerwie ze względu na brak kre 


 dytów, Dotąd wydatkowano około 6.000.000 


brak jeszcze około 9.000.000 zło” 
łych. Na splantowanym i ogrodzonym że 
lazo - betonowym 300'morgowym terenie 
trzeba jeszcze wzmieść trybuny ji stajnie oraz 
budynki gospodurskie. Sprawa przeniesie” 
Mokotow 


ałotych, 


nia pola wyścigowego z pola 
skiego nlega znacznej zwłoce. 
* e * 

Wielkie zaniepokojenie w kołach pra” 
cowników miejskich w związku z ustawą 
scaleniową jest o tyle poważne, że przed 
wniedeniem ustawy, zrzeszenie związków 
prucawników samorządowych uzyskało za” 
pewaienit* grup kierowniczych większości 
*ejmowej. iż do projektu tej nstawy wprowa 
dzony będzie punkt zwalniający pracowni- 
ków od konieczności ubezpieczenia się w 
Kasie Chorych, Pomimo tych zapewnień 
poprawka ta nie zostało wprowadzona 
W kołach pracowniczych zrodziła się myśl 
sabotowania Kasy Chorych í niekorzystaniu 
w przyszłości z jej pomocy, 

* = * 

W grndnia r. z. lombard miejski wydał 
ogółem 4.929 npóżyczek na sumę 199 134 zło 
tych. Pożyczek do 50 złotych było » iej 
liczbie 4.117 (8353 proc.) na sumę 79050 
złotych Śpłacono całkowicie pożyczek w 
okresie sprawozdawczym 5.270 na  samę 
181.826 zł. 25 gr.. częściowo zaś 2.643 na su 
mę zł 2864] gr, 30, 

~ * > 

Teatr Polski wystawił po raz pierwszy 
świetną sztukę Toł'toja i Szczegolewa pod 
tvt., „Azef”* w przekład'ie J. Bradzkiego. 
Tematem tej sztuki jest podwójne życie 
hajwiększeco prowokutora doby powojen' 
nej Azefa. Autorzy czerpali dane i szczegó 
ly z odkrvtyeh niedawno tainvch archiwów 
dawnej achrany: Akcja „Azefa” rozerywa 
wie w Paryżn. Genewie, Moskwie i P>ter" 
<hurgu. W roli rytnłowej wystąpił Alek 
aandor Zelwerowicz. który równocześnie re” 
zyserówał sztnkę W pozostałych rolach 


now: ki. Chmielewski. Dereń. Fabisiak. Fr? 
lace Florecka. Kerezews* Foi rpińsk, Kem 
pa. Kondred'. Milecki. Munelinerowa Nie 
w'arowiez, Pawłow 11. Sroczyński. Wo kow 


ija komponował Władysław Duszeweki. 


a * 4 
Podczas inspekcyj sanitarnych lekarze i 
pzzedetawiciele władzy  administrucyjnej 


stwierd ili, że zaaieczyszczanie schodów 
często powstaje nie z winy dozorców, lecz 
z winy Joka'orów. Służba domowa wysta” 
wia ga schody kubły z odpadkami, brudne 
1uczynia, koszyki ze śmieciami. Zdarza rię 
też wylewanie pomyj na schody. Wbidze 
postanowiły karać bezpośrednio winnych 
anieczyszczania schodów. 
s s 


Preliminarz budżetowy dyrekcji tramwu 
jów i autobusów na rok 1933:34 przewiduje 
zakup kilka nowych autobusów do wzmoe- 
niewa ruchu na istniejących linjach í an 
zmianę zużywających się samochodów. Uru 
chomienie nowych [inij autobusowych nie 


«4 


AUGUSTE VILLEROY, 


Odkrycie. 


Krótkie powitanie w odpowiedzi na 
uniżony ukłon woźnego i Robert Gonthier 
znalazł się w swym gabinecie, 

Upadł na fotel. Poczta przyniosła 


obfitą korespondencję. Robert otwierał 


listy, a w pauzach załatwiał rozmowy tele 
foniczne i wzrokiem toczył po pokoru 
Gabinet jego był obszerną, zimną, kwa- 
dratową salą ze ścianami obwieszonemi 
planami budynków 1 modelami maszyn, 
wykresami statystycznemi, przypominające 
mî szpitalne tablice dla wykresów tempe- 
ratury — czem pośredniem pomiedzy sty 
iem okrętowym, a stylem sali operacyj- 
nej. ; 

W ciągu dwudziestu minionych lat, 
podczas których spędzał w tym gabinecie 
czas od ósmej z rana niemal do ósmej 
w'eczorem, dwanaście godzin, a niekiedy 
czternaście, nigdy szczezółowo nie ogla- 


dał pokoju í nie byłby zdolny opisać | E , P % 
dokładnie tego pomieszczenia. nazwane” | wzrokiem w iednem msnien'u: Bv? to sla | 


RO przez jego urzednkków sanktuarium 
Szefa Uważał ten zab'net za schren'ska 
dla załatw'ania interesów, radiowa stacje 
Odbinrczą, centralę telefoniczną, ale nie 
Chodziło mu nfody 2 iego wyglad zewnę- 
trzny, odvż widział przed soba tylko b'ur 
6 7 szklana płyta. aparature dzwonków 
elsktrycznych. zanomócą której miał moc 


mi. salretarza Inh maszynetke 


k U =” 
. „Mes! 


Życie Warszawy w g 


D Z AZ m 


Robert Ghar sno"rrał na zegarek: | ż À „Ne 
Mè dziewiąta! Zajrzał do notesu: pięć! do ręki i spojrzał na podpis: „„Jacques.”lglądał nigdy jej korespondencji, prócz== 


oder! 


Gwałtowny t 


O wodzie, pani 


Lubię tak zwany „kontakt“ z czytel- 
nikiem i dlatego chętnie odbieram li- 
sty nawet z wymysłami, świadczą one 
bowiem o bujnem życiu „duchowem'* 
autora listu, jak i żywej reakcji, jaką 
moje rozmyślania na temat życia i śmier 
ci wywołują u czytelnika. Gdy autor 
listu pisze mi: „Ty stary łajdaku”, wiem, 
że mam do czynienia z człowiekiem 
młodym, który jeszcze nie dostąpił | 
wszystkich szczebli ludzkiego łajdactwa. 
Gdy natomiast autor w nudny i roz- 
wlekły sposób. na czterech wielkich ar- | 
kuszach udowadnia, że nie wie o co mu 
chodzi, gdy zaczyna ode mnie a koń- 
czy na... militaryźmie pruskim. wówczas 
wiem, że autor jest człowiekiem ła- 
śodnie obłąkanym i dlatęgo, nie nadaje | 
się ani na mojego korespondenta ani na | 
kanclerza do tego bowiem należy 'mieć 
obłakanie ostre. i 

Czytelnicy zasadniczo dzielą się na 
trzy kategorie Pierwsza to t. zw. 
„wdzieczny czvlelnik"“, kłóry jest ze 
wszystkieńa zadowolony. -każdy dowcip 
mu się podoba i z każdego śmieje się trzy 
razy: ódy czyła śdv mu wytłumacza 
i kiedy zrozumie. Wdzięczny czytelnik 
nisdy nie ma o nic nretensji wszystko 
mu się podoba i chciałby poznać każ- 
dego autora. 

Drusa kateśorija. to „czytelnik kry- 
łyczny”. Czytuje on nrzedewszystkiem 
artykułe wstępne fstaJ też pewna sta- 
ła monurość usnosabienfaj. Z nikim 
i riczem nie zgadza sie, ma wątpliwości 
co da źróśdał jinfarmacvinych antara, 
ną wervetlrg nosinda włacny nat» A 
Czytolniłe krytorzny nigdv sie nie śmie- 
je, we wszvetliem wietrzy naod-tas 
nia wiorzy. že „incznze nio ipet tak SI" 
ala wierz 4a hadsio aarzel" 
darote „od Hoshi dn Anett pźmięcha 
prtotrautła mi plrannmi- 


ereta 
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„ECHO” 


emperament. | 


Lodzi i niczem. 
gdzieś 


trzęsieniem ziemi, 


żyje i grozi światu katastrofą, | 
sądem ostatecznym. 

Trzecią kategorjię stanowi wreszcie 
czytelnik obojętny. Gazetę przegląda 
pobieżnie. ieśli nawet coś przeczyta, nie 
zastanawia się nad treścią. ani się nie 
uśmiecha z dowcipu ani nie piacze przy 
depeszach z Genewy. Najchętniej czyta 
ogłoszenia. 

Jeśli są czytelnicy, którzy się nie 
przyznają do żadnej z tych trzech ka- 
tegorji. niechaj mi dadzą znać, a już | 
ich zaklasyfikuję. 


NA SCHODACH. 


Bywają takie animozje bez powodu. 
Niewiadomo dlaczego a jednak Iksa się 
lubi a [greka niecierpi. Tak było w 
jednym z domów przy ulicy Śródmiej- 
skiej. Lokatorka tego domu Leokadja 
Raralinowska nie mogła znieść widoku 
swej sąsiadki Katarzyny Gorej. Pani 
Loda większa cześć swego życia spę- 
dziła na rozmyślaniu, czemby zatruć 
życie Gorejowej wysypywała więc pod 
jej mieszkaniem swoje własne śmieci 
„robiła oko” do imć pana Goreja chcac 
tylko na złość sasiadce odbić jej me- 
ża, słowem atmosfera sąsiedzka była 
normalna: pełna nanizcia | oczekiwania 
na nrzeróżne niespodzianki. | 


Wreszcie pewnećo grudniowego dnia 
Baralinowska uznała. że dotychczaso- 
z sasiadka jest zbyt tła- 


wa jej walka 

fodna i postanowiła zaostrzyć meto- 
dy woiennefo współżycia W tym ce- 
In wylała na Gorcjową wiadro zimnej | 


wody poczem w przystęnie szczodro- | 
bliwaści posłsł» wiadro w ślad za woda | 
na cłowę sasiadki. 

Ta przviemność kosztnie pania Lodę 
% złotych gotóweczką lub 5 dni aresz- 
tu. 


Jerzy Krzechi. 


Gaz śmierci 


w sypialni. 


Zagadkowy wypadek w Nakle. 


Z Nakła donoszą: | 

Zdarzył się tu wypadek, który 
wstrząsnął całem miastem. 

Mianowicie ujawniono śmierć nieja- 
kiej Antoniny Siudzińskiej, staruszki 
mięszkającej w budynku obok dworca 
kolejki powiatowej. Śmierć. ta.. nastąpi: 
ła z powodu 

zaczadzenia gazem, 
a lej okoliczności przedstawiają się dzi 
wnie niejasno. 

Już od 2 dni nie widziano Siudziń- 
skiej poza domem. Ostatni widział ją 
pracownik firmy zbożowej, mającej 
składy wpobliżu, w poniedziałek wcze- 
snym rankiem. Od tego czasu Studziń- 
ska była niewidzialna. 

Zainteresowano się 
udał się naczelnik kolejki 
w towarzystwie kilku osób 


tem i wreszcie 
powiatowej 


JUTRO w radjo 


wizyt w ciągu przedpołudnia. Trudno. 
Znowu nie będzie mógł powrócić do do- 
mu na drugie śniadanie Gdy załatwi się 
z interesantami, zie lunch w małym barze 
angielskim na bulwarze Haussmann, a w 
ostatecznym razie każe sob'e przynieść na 
górę dwie kanapki î butelkę wody mine- 
ralnej. 

Przejrzał już pocztę, gdy przypom- 


stów w kieszeni. który w pośpiechu zgar, 
nął do kieszeni z marmurowej konsoli 
przednokoju swego mieszkania, gdy wy | 
chodził z domu. nodczas gdy lkaj poda- 
wał mu palto. W drodze zdążył prze- 
czytać cztery w aucie. Wyiał paczkę z 
kieszeni î rozerwał pierwsza kopertę. W | 
ej chwili nie rozumiał, co czy” 
tał: 

„Droga moja Nicole..*  Wzruszył 
ramionami: „Ach, to dla żony mojej... 

Z nienacka uderzyły so dwa wyrazy: 


| „Nasze pieszczoty...” Podn'ósł raz jesz- 


cze do oczu odrzucony , list i pożar! go, 
svczny liest miłosny ze swa przesadna : glu 
nią termn-lozją, coś w rodzaju hymnu 
ekstazy, pełnego nadziei na nowe rozko- | 
sze, 

— To dla imei jakieś N'role. — 
starał se wyperswzdować sobie Gonthier. 

— Jakaś pomyłka!., ~ 


DZIŚ jeszcze załóż radjo! 


'rębny od tego, w którym żyje sam. 


do jej mieszkania. | 

Ponieważ drzwi były zamknięte od | 
wewnatrz sprowadzono ślusarza. | 
Po otwarciu drzwi uderzył w przy- | 
byłych silny odór gazu. wydobywające 
go się, przez otwarty «> palnik kuchenki | 
KAZOWA sonic : | 
W sspialni na łóżku leżała Siudziń- | 


ska z wyraźnemi objawami zatrucia. | 
Przed śmiercią 

chwyciły ją wymioty, 
nie miała jednak widocznie sił, albo 


nie chciała ratować się przed śmiercią. 
Charakterystyczne jest, że w sy- 
pialni płonęła lampa gazowa, a jednak 
nie było wybucha. 
Lekarz stwierdził śmierć, która na- 
stąpiła już przed kilkunastu godzinami. | 
Dochodzenia w celu wyjaśnienia 
przyczyn i szczegółów śmierci w toku. 


piąkna muzyka... 


WEIDER IE EIO KODY. ZOO AT E. CZEK RK] O FE W WIA "DEZRAMIŁAA 


Nic więcej. Co za Jackues? Starał się 
przypomnieć sobie, czy znał jakiego la- 
cques'a, lecz nie mógł znaleźć, n kogo te 
go imienia. | tutaj stwierdził po raz pierw 
szy. że żonę jego otacza inny świat, od- 


Życie Nicole i jego własne, od dzie- 
więciu lat, jak się pobrali, rozwiiało sie na 
dwóch poszczególnych równoległych li- 


(nfał sobie, że miał jeszcze jaki tuzin li- niach, które właśnie dlatego, że były rów 


nolegle, nigdy zejść się nie m'ały. On był 
całkow'cie pogrążony w swych interesac 
ona — w życiu towarzyskiem, w którem 
sam nie brał żadnego udziału. Ilekroć Ni 
cole wybierała się na jakie przyjęcie lub 
do teatru, był zanadto zmęczony, by móc! 
jej towarzyszyć Wyręczali go zmaiani. 
W ich willi w Cabourg, podczas lata. by 
ła zawsze otoczona tłumem osób. ale jego! 
nie było tam nigdy, ponieważ nie mógł 
opuszczać swych interesów. 

Medytacje te przerwał mu woźny. Co | 
takiego? Już trzy osoby czekają w przed) 
pokoju. — „Ne przyjmuję dziś nikogo!” 
Woźny cofnał się, przerażony. 

Po jego wyjściu dopiero Gonthier u- 
świadomił sobie cała rozciągłość katastro- 
fy. N'c”le miała kochanka! N'cołe! Je 
go żena! Rzecz cała wydała mu się ne 
prawdopedobna, monstrualna f n'erealna 
A pomimo to... Znienacka wróciła "uu 
wsnomnien'e krótkiemo zd>nia w fście: 
„Żal m: Cieb'e byh w Twem osamot- 


t Ale koperta leżała jeszcze podtreka.! nieniv.. ” Co takiego? Co za ossmotnie 
Wyczaroweć przed śieb'e. iak z pod z'e-| Pudniósł ją í sprawdr*ł adres. list był nie? Nicole — samotna! Ona. która dzie 


ie'otrie przeznaczony dla jego żony. 
Ta ro stropło. Raz ieszcze wział list 


|k: niemu op?ywała we wezy-tko, korzy- 


stałą 7 natwialkszej swohnely.. N'e prze- 


Ponura scena 


N 5 


przy ognisku. 


Zbrodnia kłótliwej Żomy. 


Z Nowego Sącza donoszą: 


Pewien pasterz znalazł w lesie pod|wanie. W czasie 


Równicami koło Turbacza zakopane 
częściowo w ziemi zwłoki ludzkie. — 
$1 


Siedztwo stwierdziło, że są to zwłoki 


Stefana Bednarskiego z Szuflowa, za- 
iginionego oddawna bez wieści. Sekcja 


ustaliła, że Bednarski zginął 

od siinego uderzenia w głowę. 

Po krótkich poszukiwaniach wykry- 
to sprawców zbrodni. Są nimi Michał 
Fafrowicz i Franciszek Kolasy. Obaj 
przyznali się do czynu. Dokonali go za 
namową żony denata Tekli Bednarskiej 
i jej matki. Anny Kolasa. Tekla Bednar 
ska, żyjąc w niezgodzie z mężem, 

postanowiła się go pozbyć. 

Morderstwo dokonane zostało ści- 
śle wedle obmyślanego planu. Denata 


| wyciągnięto z domu rzekomo na 


polo 
odpoczynku. gdy p 
wypiciu pewnej ilości wódki. śp. Be: 
dnarski zasnął koło ogniska. Fafrowicz 
z odległości 2 kroków strzelił do niego. 
trafiając go w głowę. 
Widząc, że strzał nie był śmiertel- 
ny mordercy kolbami pogruchotałi mu 
kości czaszki. Następnie przykryli zwła 
ki lekką pokrywą ziemi i zawiadomili 
o tem zbrodniczą żonę, o której zwy: 
rodnieniu świadczy najlepiej fakt, że w 
kilka tygodni po morderstwie sama u- 
dała się na miejsce zbrodni i zakopała 
zwłoki męża głębiej w obawie 
by ich ktoś nie znalazł. 
Nieobecność  denata upozorowali 
zbrodniarze wyjazdem do Francji. 


Dramat sędziwego aptekarza. 


Strzały po 


Że Lwowa donoszą: 

W mieszkaniu przy ul. Potockiego 
|. rozegrał się krwawy dramat, które- 
go bohaterem stał się 65-letni aptekarz 
mgr Juljan Kaniewski. 

Był on w swoim czasie właścicielem 
apteki „Pod Barankiem* przy ul. Leo- 
na Sapiehy 7 Przed kilku laty Kaniew 
ski rozszedł się ze swoją żoną. która 
objela sama prowadzenie apteki. Ka- 
niewski utrzymywał się 

z sprzedąży ziół leczniczych. 


Nagi „fabryka 


sprzeczce. 


Miał on swoją przyjaciółkę. W dniv 
wczorajszym odwiedziła ona go w je- 
go mieszkanii: przy ul. Potockiego. Wy 
bhuchła między nimi ostra sprzeczka. 
Gdy kobieta odeszła. Kaniewski wy- 
iat z szuflady rewolwer i strzelił sobie 
dwukrotnie w głowę. W groźnym sta- 
nie zabrano go do szpitala 

Wstrząsający ten dramat sedziwe- 
ga aptekarza u schvłk" jego życia. wy 
woła! wśród licznych jego znajomych 
wielkie wrażenie. 


nt* na śniegu. 


Humorystyczne sceny podczas rewizji. 


Z Częstochowy donoszą: 
Policja częstochowska przybyła do wio 
ski Takt, pow. częstochowskiego, dla wy 
tropienfa dwu włościen podejrzanych o fa* 
brykację spirytnan dere*urowanego 
na wielką <kalę. 

Gdy funkcianariu ze policji zastnka!i 
do domin pad nas. w chałnpie rozlerł 
się hat f tupot. W pewnym momencie 
na facntce otworzyła się okienka, z które- 
go wyskoczył zupełnie nagi onbnik f trzv 
mając w ręce poteżnych rozmiarów maszy” 
nę począł, nie zważninac nn nieg i zadymkę. 

ucickoć do rsu, 

Polictunei pobiegli za niszwykłem 


Kolacia szewca 


zia” 


wiskiem, które ujęli w krzakach jałowca. 
Wewnątrz domku rozegrała się niemniej 
hnmorystyczna scena. Oto mm drabtaie wia 


daoti na górę ukazała się piękna dziewoja 


wiejska, k'óra pod zapa ką brii jakoś dziw 
nie szeroka. Gdv funkcjonariusze zajrzeli 
tam, dostrzegli głowę jrkiegoś osobnika i 
bańkę ze spirvtn="m. Okamło się. że hyl 
to w kobiecem przebranin Bolesław Koła" 
czyk, drnai fabrykant to jego brat Kon- 
<tanty Kałaczvk. 


| Anara*y do fabrvkacji epirytnn zarekwi 
rowano a konknrenów monopolu spirytu 
| owegr aresztowano. 


za 95 dolarów. 


Oszust matrymon'alnv pod kluczem. 


Za Lwowa donosza: 

Służąca Anna Mackwa zajęta n dra Szar 
kowskiesa przy ul. Klnszyń kiej 5. noznała 
przed kilku tysadniami szewca Rudnif 
O sowskieso, który odrarn przypad? jei do 
ens. Gdy za kilka dni Ossowski ośw?ed' 
czeł <ię o jej rękę, został przychylnie przy” 
iętv. ` 

Przed zanowiedziami Osowski zažidał 
nienied-v. Nnrzeczona wrecryła mu wáw- 
czas ksiażeczke PKO na 150 zł. na nakry* 
cie wszystkich wvdstków nołaczonvych z zn 
nowiedziami f ślnhem. Ossowski zapłacił 
T zł. za zanowied. a resztę 

w ciagu kilku dni nrzepi?, 

Dowiedziawszy się. że Marken noiaa 
jeszcze ieńna kslnżeczkę na 100 dolartw. 
które ucintzla w ciarn swej 7"leiniej służbe 
Iisrow ki oświadcezv! jej. że jeszcze przed 
flnbem mni wynajać m'eszkanie i potrze” 
buje pieaiędzy na zadatek. I tym razem 


przypadkowo, — tego tutaj listu. A! nie! 
Tego już zawiele! Zaraz cię nauczę!... 
Osamotnienia! 

Ruchem pełnym wściekłości wyciąg- 
nął szufladę í wyjął z niej rewolwer spraw 
dził, czy jest nabity, wyszedł z biura,wsko 
czył do taksówki, 1 rzucił szoferowi swój 
adres. Był już tylk» rozwścieczonvm sam 
cem, pierwotaem  zwierzeciem, któremu 
wykradziono iego własność. Wkrótce zna 
lazł się u siebie, w obszernym holu. obok 
marmurowej  konsyli, na której znalazł 
list Przybiegł służacy. 

— Czy pani w domu? 

— Tak proszę pana, Zdaje mi sę na 

że pani nie obudziła się jeszcze. 

W tejże chwili zchaczył się w całej 
postaci w  wielkiem zwierciadle w 
głębi holu, W pierwszym momencie nie 
poznał siebie w mglistym kształcie. powta 
rzającym wszystkie jego gesty, jakgdyby 
nigdy dotąd nie przeglądał się w lustrze. 
Jakto? Te siwe, rozwichrzone włosy, twar 
de, krótko przystrzyżone wąsy, marynat" 
ka zdeformowana wypychaiacemi kiesze” 
nie papierami. te szerokie buty, to on? 
On, Robert Gonthier, bovary przemysło” 
wec. magnat pieniężny? Zachwiał się 1a 
chwile. a potem z głowa w ogniu wnadł 
do amflady salonów, zaciskając pięść w 
kieszeni na rewolwerze. Otworzył podwój 
ne drzwi, odsunał iedwabną kotarę i zna 
lazł sę w syp'alnf Nicole. 

Tutaj ogarnęło go dziwne odretwie- 
nie, W szvstko tamowało jego ruchy: lek- 


ki zapach nerfrm, zaciszny spokój mej- 
sca, miękkość dywanów, zarysy firanek, 


we es a ss nu] Maskun uwierzyła Q<owskiemu i pora 


drugi dała mu książeczkę o zczędnościową: 
Osowski jeszcze tego snmezo dnia podjął 
nieniadze w kasie i najechał do Rvbn'ka 
nhpk Rorvsławia, rzekomo by zaprosić bra 
ta nn ślnb 

W drodze do Rvbnfka zatrzymał się w 
Bory ławiu i tam ndał się na kolacię do ba 


tn nocnego. Kalacia trwnła do samero cana - 


w towarzyrtwie 'ancerek 1 kosztowała go 
95 dalarów (!). 
Niemal bez grosza Owowski nowrócił 
do Lwowa i tmtaj na skntek daniesienim pa 
szkodnwanej zotat nresz'owany. — 


W czasie przesluchania Ossowski przy” 


znał się do rnztrwonienie pieniędzy Mo* 
skwy u zarazem oświadczył. że o ilrby 
Moskwa cofneła swe donte fenie. zaręczyłby 
sie z inna dziewczyna i jej pieniadze zwró 
rit. Nararie O-sowski powedrował do atesr 
tów policyjnych. 


wdzięk jakiegoś parawaniku, tajemnica 
niskiego, szerokiego łóżka w stylu Ludw 
ka XV — wszystko twsrzyło magiczaę 


przeszkodę. Doznawał wrażenia, że jest | 


barbarzyńcą, bezczeszczącym świątyn* 
Jakiem prawem otworzył te drzwi. ; 
od miesięcy nie przestępował ich progu? 
Zdobył się pomimo to na gẹ postą- 
pić naprzód. Był przecież mężem, a w do 
datku obrażonym małżonkiem. 

I oto ujrzał N'cole, drobną, jakby za 
błakaną w olbrzymiem łożu. Jasne jej 
włosy aureola otaczały jej głowę Drze: 
mała z nawpół zamknietemi oczyma, Dla 
czego | do kogo uśmiechała sie? Do jar 
kich snów? Czy niewinnych? Robert sił 
nej ujat rewolwer, lecz puścił go zniena 
cka, jakby zmrożony jego chłodem. A 
więc to była jego żona? Ale czem był 
dla nei, albo ona dla niego? Czy wyrazy 
łe: „Moja żona”, „mój maż” m'ały kie: 
dykolwiek jakie głębsze í czulsze znacze” 
nie dla nich obojga? Czy zgotował jei tak 
potrzebne życie uczuciowe? Czy próbo- 
wał pozyskać jej serce? 

Przypomniało mu se krótkie zdanie 
z stu: „Twoje osamotnienie!” Istotnie 
bvła samotna. pozbawiona oparcia i obro 
ny. O, tak. Śpiąca hitai kobieta była mu 
reife obca, a jakież mamy przwo wy 
mierzać sprawiedliwość Indziom obcym? 
Po raz pierwszy opanowało pa dziwne w 
czucie żału * współczucia... Pokiwa? ało 
wa, przez dłuższa chwile przygladał się 
tej ohrei mu kobiecie, a potem cichutko, 
~a nalcach. odszedł od łóżka i opuścił po- 
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WSPANIAŁE RAMY HISTORYJI. 


SALA ZWIERCIADLANA WERSALU. 


Wędrówka po królewskim pałacu. 


| Wersal w lutym. 

Snieg zasypał Parvż tiemervczną 
ozdobną zasłoną. Na trawnikach skwe- 
rów, w lasku bulońskim na mniej uczę” 
szczanych uleach. utrzymał swoją czy” 
stą biel. lecz na chodnikach  śródmie- 
ścia zamiemł się wkrótce w oślizyłe, 
lodowate błoto. Za wcześnie jeszcze 
było w tej południowej porze ukryć się 
w którym z uczęszczunych lokali roz: 

ywkowych bv -zapomnieć o słocie nu 
wvorze. Postanowiliśmy zatem skorzy- 

é ze sposobności | odwiedzić pałac 

rsalski, zimą otwarty zawszę dla 

'dzających od godz. 12 do 16. 

jewątphiwie w porze zimowej tło 
acu — jego piękne ogrody wedlug 
ianów Le  Notre'a — nie dostarcza 
Wch estetycznych wrażeń co wiosną 
latem. a nawet późną jesienią. Pozosta* 
je iodnak wspaniały ich plan, cudowna 
perspektywa i piękne posągi, odkryte 
tawet zma. gdyż 
tagoday klimat Francji 
nie wyn'uga powaźnicjszego zabezpie- 
czenia ich «l mrozów. 

Ogrody Wersalu są arcydziełem 
stylu francusx ego. Trudno opisać je we 
wszystkich  s»Szcgółach. co zajmuje 
kilka kartek streszczonego przewodni- 
ka. Zwróci naszą uwage taras głów- 
nv, połączony z parterem pałacu. z 
czteruma posągan» z starożytnego zie- 
lonawezo bronzu ; dwoma marmurowe 
mi wazcnami: „Wema — Covyscrox'a 


i „Pokojem” Tuby'ezu. 
Słvnna hvdraulicznaą 
maszyneria wodotrysków Wersalu 


czynna est tylko w dni wielkich uro- 
czystości. Tak zwane „trawniki wodne” 
rozciągają się przed powyższym tara" 
sem, ozdobione bronzowemi  posąza* 
ini, wyubrażająceni rzeki Francji. Opo- 
dial przykuwa wzrok cudowna perspe- 
ktywa schodów Latone — wodotryski 
ihany, basen Jaszczurek i Latony. Po- 
mimo śniegu łatwo wyobrazić sobie 
Wożna, jakim urokiem tchną te miej- 
sca, gdy trawniki jaśnicją świeżą zie- 
«nią na tle marmurów i perlistej rosy 
wodotrysków, 

Pałac Wersalski stał się słynny od 
czasów Ludwika XIV, potężnego Roj — 
Soleil (Król — Słońce). Nigdzie istotnie 
cechy majestatu: królewskiego i histo- 
rvcznego rozkwitu Francji w tej epoce 
me zachowały się z taką imponującą 
wyrazistością. 

Wchodzi się do pałacu z przedniego 
dziedzińca. zwanego dziedzińcem mini- 
ytrów, okolonego z obu stron murami. 
zwanemi „Skrzydłami Ministrów”. Pod- 
wójny szereg ciężkich posągów wyo- 
braża znakomitych mężów stanu Fran- 
cji. 

Z pierwszego dziedzińca przechodzi 
się do drugiczo — królewskiego, a stąd 
ra dziedziniec Marmurowv. 

Opis pałacu Wersalskiego mógłby 
zająć obszerne foljałv. Ograniczamy się 
więc do wzmiankowania szczegółów, 
które zafrapowały nas najbardziej. 

Zwraca przedewszvstkiem uwacę 
kanlica, dzieło architektów Mansart i 
Roberta de Cotte ze wspaniała trvbu- 
na królewską naprzecwko głównego 
ołtarza z marmuru i bronzu. 1 odre- 
staurowanemi w Sevres wytrynami. 


Ciekawa lest również 
galeria zwiercładlana 


według planu Mansarta. Galerja ciągnie 
się wzdłuż całego irontu pałacu. oświe 
tlona siedemnastu oknami, wychodzą” 
cemi na park t wodotryski. Naprzeciw 
KO Kien umieszczono sicdomnaścię 
wielkich szlifowanych zwierciadeł, po” 
łączonych pomiędzy subą cyzelowane* 
mi i złoconemf spoidłami. Plafon wy: 
konany przez Le Bruna į uczniów je- 
go. składa sie z siedmiu większych i 
Jwudziestu dwóch pomniejszych obra- 
zów. Wszystkie malowidła wvycbraża- 
ła womvy i zwycięstwa Francii nad Ho: 
fandją, Niemcami i Hiszpania. W tej 
właśnie sali w roku 1871 król pruski 
proklamował siebie cesarzem 
niemieckim, 

ale i tutaj także dn. 25 czerwca 1919 r. 
podpisany został traktat pokojowy, li- 
kwidujący wojne światową. 

Pomiędzy innemi zwróciliśmy rów- 
nież uwagę na t. zw. „gabinety królo- 
wej” i „małe anartamenty Marji. Anto- 
ninv'. Te ostatnie zostały właściwie 
urządzone dla Marji — Teresy żony 
Ludwika XIV. Mieszkała w- nich póź- 
nici Marla Leszczyńska, 
żona Ludwika XV, i stąd uciekała Mar: 
łarAntonina, małżonka Ludwika XVI. 
gdy zrewoltowany tlum  wtarenął do 
pałacu. W t. zw. „żółtym* salonie wi- 
si obraz, malowany przez królowa Mar- 
Leszczvńską Kilka portretów naszej 


c 


rodaczki znajduje się w salach pałacu 

Zwiedziliśmy jeszcze salę koneresu 
gdzie zbierają się przedstawiciele na- 
rodu francuskicgo dla elekcji prezyden- 
ta. 

O zmierzchu auto odwoziło nas zno* 
wu ku św'atłom Paryża, z historycz- 
nei przeszłości ku rozrywkom nowo: 
czesnej metropolji świata. 

Mal. 


Sprzedana fotografja artystki. 


Podejrzana reklama fabrykanta. 


Znajomość dwu artystek kabareto- 
wych w Paryżu: Raqueli Meller i Olgi 
Rany została przypięczętowana foto- 
grafją. którą pierwszą ofiarowała dru- 
giej, z dedykacją i podpisem. Fotogra- 
fia przedstawiała Raquelę Meller w ko- 
stjumie hiszpańskim, o buliastej spódni- 
czec 4 aksamitnej kamizelce bez 
wów. Ręce artystki wzniesione były 
do góry i założone na tył głowy. 

Przed kilkoma dniami piękna Raque 
la, wszedłszy do jakiejś eleganckiej per 
fumurji. wśród licznych fotografij po- 
rozwieszanych na ścianach, poznała i 
swoją własną podobiznę w stroju hisz- 


Zygmunt Rnud, słynay norwe:ki narciarz, | pańskim darowaną niegdyś „przyjaciół- 


tkoczył w Villars (Szwajcarja) na faata 
tyczną odległość 86 metrów bez upadku. 


Reumat 


ANTONINA KORCZAK 


Ice“, 
| Zamiast dedykacji widniał 


ycy 


jednak 


i cierpiący na bóle nerwowe winni we własnym interesie wypróbować tabletki Togal. Togal 
bowiem zwa cza te niedomagania, wstrzymując nagromadzenie się kwasu moczowego, który jak 
wiadomo jest przyczyną tych cierpień. Spróbujcie i przekonacie się sami, lecz żądajcie we 
własnym interesie tylko oryginalnych tabletek Togal. Do nabycia we wszystkich aptekach. Cena źł. 2,- 


SYMFONJA 


Nowela. 


— Widzi pani, pani jest pisarską, 
pani chcąc nie chcąc może przyczynić 
się do ukształtowania czyjzjś opmji.. 0- 
zćlnsi opmji o Życiu... o istotnych je” 
go wartościach, więc... sądzę... nie 
wiem czy mim słuszność. że nie wol- 
no osoby takiej 
Gzie... Zreszta... ale nie wiem dopraw= 
dv. fak to powiedzieć... trudno nu się 
jakoś należycie wyrazić... 


Głos więźnie jej w gardle. _ 


— Ja, widzi pani. nie umiem teraz 


mówić o sobie... Przypuszczam ZrCSZ” | 


tą, że nie putrafiłabym. Ale nie o to cho 
dzi. Uważam tylko, że jeżeli nasuwa 
się sposobność  powiodzenia komuś 
prawdy. to... i mnie! przysługuje pra” 
wo... obowiązek... wypowiedzenia się... 


Ledwie dostrzegalne rumieńce wy- 
witty na bladej twarzyczce. Pani Le- 
} a podnosi się. staje przede mną, wpa- 

o Av. które p saliśmy ongiś do sic 

„ja i.. Bohdan Głowiński. A także 
ła własność... Na szczęście nie czytała 
soma tych kart i nigdy ich nie przeczy 
macji. | może pani będzie łaskawa nie 
leczyć się z tem. że ieszcze u niej nie 


t uje się w światło żółtej lampv. 
— Jeżeli pani pozwoli, prześlę pani 
| 
( ` notatnik.. Wszystko to odesłał! 
m. po jego śmiorci pani Marta, jako m. 
ta.. Ale może pani zechce to zrobić dla 
mnie i przeczytać je.. dla swojei infor 
bvłam i odnieść mi te papiery kiedys 
po południu, osobiście, 


pozostawiać w błę” | 


TV. 

„Czy pani zna ukraińskie słowo 
„Kuala? — pisał Bohdan do Leny — 
iPolskie „rodzona” nie potrafi oddać na- 
|stroju tamtego słowa. Ile razy © pami 
myślę. tylę razy slowo to przychodzi 
mi na pamięć. Przypuszczam, że za to 
| gniewać się pani nie może.* 


„lle jest prawdy i treści w tem. co 
pani pisze! Ale pani ma rodzinę, pani 
ma cel w-życiu! Dla mnie to wszystko 
nie istneje! Ja jestem dosłownie roz” 
bitkiem. Nie mam domu własnego, tego 
| ukochanego, w którym człowiek się u: 
rodził. dla którego Żył... I nie mam ro” 
 dziny... jest matka moja. to prawda! Ale 
| czyż to może zapełnić całe życie... 
Mnicby potrzeba miłości, pani Lene. 
Milości prawej. czystej, mocnej, kobie” 
ty zwanej żoną!” 


„Czv pani wie, że najwyższem mo- 
jem pragnicnicm było zawsze mieć 
dziocko!* 


„Czy widział kiedy takiś prawdziwy 
znawca ręce pani? Czy nie powicdział 
mani. że posiadaja one dar i moc prze” 
cztwną  odpędzania złych czarów? 
Niech Bóg błogosławi te cudowne ręce 
pani.“ 


„Chciałbym móc porwać panią na 
Podole. Pani mi powie. że to tyłko tak 
mi się zdaje. że my wszyscy kresowcv 
Ucsteśmy jednakowo ozzaltowani Ale. 


rękasę moanji partrev ze Ściany Í 


Ipod nią napis: Stwierdzam, że zaw- 
sze używam Ancantyny, która w prze- 
ciągu kiiku minut usuwa wszystkie zby 
|lteczne włosy”. Pod tym napisem umie 
szczono reprodukcję autentycznego pod 
pisu artystki. 

Oburzona Raquela zdjeła bez cere- 
udała się do 
właściciela fabryki pródukującej Ane- 
antynę, żądając wyjaśnień i natych- 
miastowcgo zniszczenia wszystkich re- 
prosukcyj swojej podobizny. 

Fabrykant jednak oświadczył. że 
fotografji dostarczyła mu artystka ka- 
bharcrowa pani Rana. że zażądała za 
mà grubej zaplaty 
i że on. iako prawy właściciel fotogra- 
fji, może z niej korzystać 


doprawdy. inaczej się tam żvło. inaczej 
oddychato. Tam tvlko czułem s'e soba 
naprawdę. Zewnętrznie nie widać tego 
po mnie Przenicowałem sie w kupca. 
łakich mało. ba w komiwojażera. w 
aferzystę. Ale gdv noc nadchodzi. a z 
ną korowód czarnych myśli... tęskno- 
ty... to wtedy cziowiek nie wie czego 
się chwycić. abv tylko zapić robaka. 

Pani Leno, aż mi strach macić spo” 
kół pani opisem strasznych  przenaści. 
w które się mż staczałem w takich 
chw łach, onisem burz. które wówczas 
szalołą wę mnie!!! 

Chcałbvm móc w świeży poranek 
iesionnv poszdzić panią na konia i po- 
znać naoślep Czy wyobraża sobie pa- 
ni rozkosz takie! przejażdżki? To dziw- 
ine, ale właśne w tej chwili przychodzi 
(mi na myśl. że nie wiem nawet, czv 
pani jeździ konno... 


„Albo gdy wyobrażam sobie. coby 
| bvło, gdyby. ot. tak. dziesięć lat temu. 
l Bohdan Głowiński spotkał był nie pa” 
nią Lenę. a pannę Lene i zdvbv i t. d. 
lto widze nas cboje siedzących przed 
gankiem w Suchołowie. w otoczeniu 
psów. moich towarzyszy dawnych... 
Słońce zachodzi... stary Zachar krząta 
się koło podwieczorku. Z pola dolatują 
ostre głosy dziewcząt wraczjących od 
roboty. 

„To jest wprost fantastyczne, fak 
ipani, samem pojawieniem sie w mem 
|życiwu, zmvła z dawnvch wspomnień 
wszystko, co w nich bvło gorvczyv. nie* 
dobrei tęsknoty i żalu. A natomiast pe- 
| wstała jakaś rzewność. słodycz i skru- 
cha, w obliczu czystości dzieciństwa. 


„Ale na to, żeby to wszystko prze” 
trwało, potrzeba mi pani pani Leno, 
potrzeba nn tei świeżości. tej radości 
życia. które od* pani biją!* 

Lena odpowiadała poczatkowo z re- 
2erwą. w spokoinym jasnym tonie. Ale 
bujna kresowa duszą nie dawała za 
wygral, 


Tajemnica pięknej zalotnicy. 


Podwójne życie urzędniczki bankowej. 
Ciekawą i bardzo charakterystyczną | pokochawszy młodego i pięknego Belgij- 


sprawę rozpatrywał sąd paryski. 

Na ławie oskarżonych zasiadła mło- 
da, interesująca kobieta, pani Arnoux. 
córka oficera artylerii i żona wykła- 
dowcy w jednej ze szkół paryskich. 

Pani Arnoux otrzymała pierwszo- 
rzędne wychowanie we francuskich i an- 
gielskich zakładach naukowych, Wy. 
szedłszy zamąż za Juliena Arnoux, po- 
magała mężowi zarobkując 
w charakterze urzędniczki bankowej 

Swawolny, ekscentryczny charakter 
młodej kobiety, zarówno jsk jej żądne 
miłostek serce, doprowadziły ją do 
konfliktu, który zakończył się tragicz- 
nie. 

Bezpośrednim przełożonym pani Ar- 
nottx w banku był człowiek, klórego 
natura bardzo upośledziła pod wzólę- 
dem fizycznym: był potwornie brzydki 
niemal kaleka. Człowiek ten odegrał 
fatalną rolę w życiu pani Arnoux. 

Między kierownikiem banku. a jego 
podwładną ułożyły sie bardzo przyjazne 
stosunki. i często Gabriel Bonafour — 
tak nazywał się przełożony — uskar- 
żał <ie przed panią Arnoux na niespra- 
wiedliwość losu. który uczynił zeń 
potwora i pozbawił go na zawsze ra- 
dości czystej miłości. 

Dobre serce pani Arnoux 

wzruszyły skarfńi nieszcześliwca. 
Zanraćreła opromienić smutne dni 
<wedo kierownika i obdarzyła do swą 
miłościa O stosunku zarzadzajacefo z 
nodwładną wnet zaczał śpiewać cały 
bank. tak że pani Arnoux musiała ustą- 
pić z poeady 

Pani Arnoux nadal snotykała się ze 
swym potwornym kochankiem Maż pani 
Arnonx nie mia? oczywiście pojecia o 
zajściu i był przekonany. że Żona iedo 
nadal pracnie w hankn Unewniat go w 
tem ennech zachowania eie żony. 


Pani Arnoux. jak zazwyczaj z rana, | 


wychodziła z domu i wracała do domu 
wieczorem. K«chankowie spotykali się | 
w małej kawiarence dokąd udawała się 


nani Arnoux natychmiast po wyjściu z 
domu. W porze obiadowej i po zam*nię- 
ciu banku przychodził do niej Bona- 
four i zawoził ją do swej milej garso- 
niery, gdzie oddnwali się rozkoszy ko- 
chania 

W oczekiwaniu Ronaloura młoda ko- 
bieta skracała sobie czas robólka. a ie- 
dnacześnie prowadziła rozmowe z=oli. 


cjali<tn kawiarni A!bertenr Meierem=któ't 
ji 


ry był wtajemni="anv 

tymne enrawv klientki 
On taż ela dowiedriał że 

zdradziła sweta natworneńn kartkantra, 


we wszystkie in- 


Innego zdania była Raquela. a po- 
nieważ nie mogła dojść da porozumie- 
mia z upartym fabrykantem, sprawa o- 
parła się o sąd. 


„Pragnałbym. by pani zechciała bvć 
dla mn.e tvm _ obrazem Świętym. przed 
«tóryni co wieczór składa się brzemię 
trosk i grzechów, upadków i zwatpicu! 
Abv pani zechciała skarcić mnie wzro- 
«em. lub rozgrzeszyć, kierować miiią 
trochę i może.. trochę... kochać.“ 


A: Lena jakby porwana tą miłością | czarna na 


korną i potężną, odpowiada: 


„Jeżeli to jest doprawdy możliwe, 
jeżeli mogę naprawdę odegrać rolę w 


życiu pama. tobym również Chciała ŻE” | utma 
oy pan miał we nmie... jakby to powie” | maleńkie 


Gzieć... zwierciadło, w którem sie czło- 
wiek przegląda. aby dojrzeć wady swoj 


twarzv. Bo życie nasze jest istotnie dla | 


"as jak własna twarz. Nie widzimy 
go dokladnie, póki nie ujrzymy w zwivr 
Liadle czyłejś opinji'*. 


„Szczęśliwą byłabym. gdybym mo- 
gła być w zvciu pana tą która zostaje, 
obok tych. które przechodzą.*. 


Z datą 14-go lipca 
notatnik Bolidar.a. 


rozpoczynał? się 


„Leno. taka pozornie chłodna. taka 
niedostępna.. Czyż mogłem marzyć o 
tem, aby do tego między nami doszło!“ 

Żyje przez cały dzień jak w goracz- 
ce. Dawniej myśl o wyjściu z biura. o 
wieczornej godzinie. była dla mnie ka- 
torgą. Noc bvła czarną przepaścią. któ 
ra trzeba było oświetlić. czem sie da- 
ło, abv odeznać stroch. zapełnić pust- 
kę. Ą dziś żyłę całodzicnnem  oczeki- 
waniem wieczoru... tei chwili gedy wcj- 
dę do jei pokoju i gdy w milczeniu o- 
alta mnie 'ei ramiona. 

W milczeniu. Nie znałem dotych- 
czas kobietv. tak umiciącci milczeć... 

Dła ogółu: kobiet miłość iest ciągłą 
potrzeba mówienia... wynurzeń... z20ew 
HICH.. Wwyrzutów= 


~ 


czyka Henry de >arngnaca. 

Meier niewiadomo dlaczego doniósł 
o tej miłostce Bonalourowi Ten wpadł 
w wściekłość i pani Arnoux musiała z 
nim pozostać przez całą moc, aby go 


nieco uspokoić, A z rana gdy wrówsiła 
do domu, musiała znów znieść drugą 
gwałtowną scenę, urządzoną jej przez 


męża z powodn lak późnego powrotu. 
Ale męża udało jej sie wkońcu przeko- 
nać że spędziła noc u przyłac'ó'ki 

Obaj mężczyźni, zarówno maż jak í 
Bonafour dali się ugłaskać, ale niew 
pani Arnoux nie został nieutulonv Pra- 
ónęła zemścić się na donosicielu 

Pod nieobecność meża  wvięła re- 
wolwer z jeđo biurka i ndala się do ka- 
wiarenki gdzie kilkoma strzałami poło- 
>vła oficjalistę Meiera trupem na miej- 
seti. 

Na rozprawie sadowei pani Arnoux 
zachowała zupełny spokój tviko znać 
była newne zdenerwowanie ddv prze- 
wodnieracy poruszy) bkuwroelijo joi enrol. 
À mnaralanég toi hvłą 
hez zmazy. Akt oslbarżenią szczegóło- 
wo wymieniał faj kochn="ów, 
liczba -h była dosć wielka. 

Pewneńn razy zaclano pania na 


noci dalelrn nie 


kolanach n newneca altache 7 nnealstwa 
raźranicznego. — oświadczył przewodni 
czący. 
Drudim razem pania zaełano z 
mładsinńram LVlóreśo sprowadziła pani 
do nhie na noc 

W=nlę 
Kat 
$ 


neczvvřćč-ie zanndł ekarnig- 
cv 


avr e 


wata nrzyjeła go ze spazmałycz- 


an%nmy, 


| TONDE S 
Oryginalna maskotka. 


Im więk za masko'a — tem lepiej, tak 
przynajmniej sądzi Clendette « Colbert, 
słynnu (raacuska gwiazda filmowa. 


Togal 


Lena milczy!.. Ta miłość beź sło- 
wa wydaje się niesamiuwitym siiein!" 


20 lipca. 

„Nie spotykany się już wcale w ma- 
musi, am na mieście, Tylko codziennie 
po ukonczomej pracy idę do niej. Nie 
potrai łbvi) opisać uczuć, które mnie 
mysl o tem, że oto za 
chwilę ta ujrzę. Ioszędłszy dó ‘bramy 
jej domu przystauję na chwilke. aby Się 
ROrozkoszowaé tem uczuciom. Bo wiem 
rabewno, ze ją zuslanę. W jej milosci 
miejsca na żadne oszczędności, 
skąpsiewka 1 te banalne spo” 
soby, których s.ę chwyta ogół kcbiet. 
Milość Leny jest prosta i powazita jak 
żywieł, pusjgowa i Sszlaclietna.* 


21-go lipca. 

„Siedziała wtulona w poduszki tap- 
czanu. Miała włosy w nicładzie 1 wy” 
ulądała tak strasznie blado mizernie: 

— Nie jesteś chora, Lenuś? 

— Nie! 

Okna są szeroko otwarte, noc cie- 
pła, przesycona zapachem lip. kwitną” 
cych w pobliskim ogrodzie. Krokr rzad 
kich przechodniów stuka'a dosośnie po 
bruku, Jakies śmiechy słychać zdale- 
ka... Ktoś na dole puścił patefon Mama 
nia, chi vo sa pe! Caruso... dziecińst* 
wo... tak'e dawne, dawne wspomnienie. 

Lena przesuwa reką po czole. Przez 
tkno pada na nia światło latarni. Jakże 
cna strasznie źle wvgląda! 

— Lems. co ci jest? Szczęśliwa je 
steś? Powicdz! 

A ona zsuwa powoli pierścionek 1 
palca. 

— Weź to ode mnie. Boh fabvm 
chciała, żebyś ty mi wzamian dał... co 
innego. 

— Co, Lenuś? 

0). c. nè 
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CS PORT. 


W jednym z licznych ringów lon- 
dyńskich odbywają się obecnie zapasy, 
które nawet wśród wielu zwolenników 
tego rodzaju walki wywołują energicz- 
ne zastrzeżenia i 

głęboki niesmak. 

Są to walki nieograniczone żadnemi 
przępisami co do dozwolonych chwytów 
| uderzeń. Właściwie wolno wszystko, 
oprócz wydrapania oczu, albo wymie- 
rzenia przeciwnikowi uderzenia pięścią 
w twarz. 

Cztery pary zapaśników w szero- 
| kim zakresie korzystały z udzielonej im 
| Swobody, to też krew lała si” obficie i 
| © chwila jeden z walczący: 

walił się na dywan 
| Prawie nieprzytomny. 

Widzowie. wśród których znajdowa 
| ły się i panie z najlepszego towarzy- 
| siwa ańgielskiego I z arystokracji. za- 

chęcali zapaśników do jeszcze większej 


brutalności, wołając ñp.: „Złam mu no- 
gel“ albo „Odgryź mu palec!“ 

Istotnie jeden z walczących odgryzł 
swemu przeciwnikowi ucho. Gdy dwaj 
zapaśnicy chwilowo zwarli się w nieru 
chomym uścisku, publiczność krzyczą- 
ła ironicznie: „Pocałuj go, dziubasku! *. 

W pewnej chwili sędzia interwenjo- 
wał w sama porę, by uchronić jednego 


jednak wywołało gwałtowny sprzeciw 
widzów i okrzyki: „Pozostawić ich w 
spokoju!*. 

Ostatnią walkę trzeba było przer- 
wać dla jej brutalności. gdyż feden z 
walczących omal nie zabił przeciwnika 
uderzeniami pięści w tył głowy. 

Tak bawią się Anglicy w stolicy An- 
giji a przytem twierdzą z przekona- 
niem, że są narodem kulturalnym. I 
wszyscy im wierzą.. 


| Co robi najlepszy kolarz Polski 
Feliks Więcek? 


Nazwisko Więcka jest znane szero- 
0 w całej Polsce. Był czas. kiedy była 
tno głośno podziwiane. Po dziś dzień 
lest ono mile wspominane. Z nazwi- 
skiem tem łączy się silny hart woli. wv 
trwałości. miespożyta © » a zarazem 
wesołość, łagodność Í vość. W o- 
statnich latach mistrz biegu dookoła 
Polski 

spadł z formy 

I mniej się o nim słyszało. 

Spotkaliśmy p. Wlecka na walnem ze 
braniu Polonii bydgoskiej. 

— Co pan tu robi? — pytamy. Prze- 
eż pan jest — o ile nam wiadomo — 


członkiem klubu Cegielski w Poznaniu. 

— Tak. byłem tam przez krótki czas 
- mówił p. Więcek — tak samo jak by 
łem też krótko członkiem KPW w Byd 
goszczy. Zawsze jednak byłem i jestem 
członkiem Połonji. Ta chwilowa przy- 
należność do wyżej wymienionych kiu- 
bów miała swoje uzasadnienie w potrze 
bach zwiazanych ze startem 

w poważniejszych biegach. 

— Czy pan będzie startował w tym 
roku? 

— Będę brał udział w poważnicj- 
szych biegach. Czuje się dobrze 
wierzę w powodzenie. 


więc 


Narciarze niemieccy myślą już 
o olimpjadzie. 


J. Mayer (Monachium), kierownik 


dobrych trenerów norweskich, 


hiemiccki ekspedycji narciarskiej na mi- |którym ma być powierzone przyg: 
mistrzostwa FIS w Innsbrucku oświad- |wanie niemieckich narcia: ry do olimpju- 


czył w jednym z wywiadów 
sle. że Niemcy muszą jeszcze w tym ro 
ku pomyśleć o  ollmiadzie, 
Szereg 


| 
z walczących od złamania mu” ręki, 


w pra- |dy zimowej. 


angażując |na dłuższy czas. 


Łódź ma 7 klubów pływackich. 
statystyka w Pol Zw. Pływ. 


Polski Związek Pływacki posiada o- 
Kółem 86 klubów zrzeszonych, z czego 
10 klubów stanowi dorobek ostatniego 
roku. Najwięcc) klupów zrzeszonych w 
DZP, posiada Warszawa, a. mianowicie 
- 25. Dalej idą okręgi: Poznański — 12, 
Pomorski 10. Górnośląski i Wileński po 
1, Łódzki 7, Cieszyński i Lwowski po 5, 
Krakowski 4. W roku 1932 w zawodach 
pływackich 'startowali członkowie 


29 klubów, 

przytem pierwsze miejsce dzierży okręg 
poznański, dając zawodników z t0 klu- 
bów, przed warszawskim — 9 klubów. 

W zrzeszonych klubach Związek po 
siada ogółem 19536 zawodników, ż cze- 
gó: 161 pierwszej klasy. 507 — druriej 
i 286 trzeciej, oraz 595 zawodniczek. z 


czego: I kl. — 69, II kl. — 121, HH] kl. 


— 76. 


ZMIERZCH GWIAZD. 


Przykre sceny w kawiarniach. 


Oczko w złowie stolicy: teatrzyki, 
Kręcą karki w tempie galopułących stu- 
chot. Minęły te czasy, kiedy autorzy re 
wjetek i przebojów kabaretowych po- 
bierali bajońskie honorarja — skończyło 
Się eldorado gwiazd i gwiazdeczek Sue 
licznych — zgasł entuzjazm, prawie że 
0gól 10-narodowy, przy narodzinach pio- 
$enek w rodzaju: „Co pani tam ma 
Dad koszulka“, lub „Całuję twoją dłoń, 
lnadume”". 

rabliczno£ żądna tego rućzaju wro 
fes „artystvcznhych”, 

zapełniła obecnie kryminały, 
została odszupasowana do miejsc $wo- 
lej przynależności, wałęsa się po wli- 
ach w poszukiwaniu pożyczki 1-złoto- 


wej, mieszka w „Cyrku”, lub wyemi- 
krowsła z Warszawy. 
| któżby przypuścił, iż  przył- 


dą kiedyś czasy, że dla uzyskania karie 
ry piosenkarki w najpodlejszej budzie 
kabaretowej, nie trzeba będzie matury. 
t egzaminów ZASP-owych, ZAIKS-o- 
wych i ZAD-owych? Czy przed rokiem 
leszcze śniło się komuś, że zespoły git- 
lasów, organizujące się w Warszawie 
w pewnego rodzaju mistyczne klany 
dziewice, śŚlubujących czystość, będą 
dzisiaj dobijały się o engagament w ka- 
baretach „przy stolikach”, gdzie 


KTO 


mie zainstalowal sobie dotąd radja 


TEN 


krzywdzi siebie, pozbawiając się przyjemności 


Obecnie już za 6 zł. 50 gr. miesięcznie 
można mieć w domu radjoadbiornik 


Informacje: w Oddziale firmy RLOCK-BRUN S. A. 
PIOTRKOWSKA 104, 

7 oraz w Urzędzie Pocztowym, Łódź 1. 

eam R CNN 


tańczą | właścicielem dóbr Y“. 
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Trenćrzy ci mają być ej 


wśród oparów sznycii wieprzowych. gu 
laszu i flaków z pulpetami?... I cóż na to 
zakon ascetycznych i niedosiężnych | 
Westalek tańczących w surowej służ- 
bie Tacjany — pod zawołaniem „Ta- 
cjana-Girls?.. Czy jest do pomyślenia, 
aby bożyszcze stołeczne Lopek Krukow 
ski do tego stopnia nie miał co robić w | 
stolicy — w tej samej stolicy, która go 
omał nie obrała za swego patrona — że 
coraż częściej musi wyjeżdżać na „pro- 
wincję”, gdzie nie zgasł jeszcze urok 
jego melonika 1 „szmoncesów "2... 
Ludzie — czy zastanowiliście się 
nad tem, że z tych saniych powodów za 
szczyca barbarzyńską prowincję nawet 
największa gwiazda sentymentalnych 
szlanierów — Ona! Sama i we własnej 
osobie — Hanka Ordónówna?... | 
«empora mutantur! Dziś nikt się nie | 
dziwi w Warszawie, jeśli ujrzy w ba- 
rze przy stolikach, pod zawołaniem 
„Femina“ całą grupę  „najwybitniej- 
sżych'* gwiazd teatrzykowych. uprawia 
jących grandę, polegającą na tem, że u- 
patrzwszy sobie łakiegoś bogatego zie- 
mianina, czy dyrektora banku, zapowia 
dają głośno przed orkiestrą, że „zna- 
komita artystka i chluba stolicy raczy 
zataficzyć z panem dyrektorem X, czy 


„E CHO* 


Z Polski do Ziemi Świętej. 
Wielka pielgrzymka Jubileuszowa. 
Złam mu nogę i odgryź palec! paris tezie toki town 


Brutale w ringu. 


lub organizuje jubileuszową pielgrzym- 
äę do Ziemi Świętej. Pielgrzymka pozo- 
staje pod protektoratem J. E. ks. biskupa 
dr. Okoniewskiego Przeprowadzenie te- 
chniczne pielgrzymki, połączonej ze zwie 
dzeniem Konstantynopola, Aten i Egip- 
tu, pozosłaje w rękach światowej orga- 
nizacji podróży Wagons - Lits Cook. 
Protektor i kierownik duchowny 
pielgrzymki J. E. ks. biskup dr. Okoniew 
ski o pielgrzymce Polskiego Touring Klu 
bu do Ziemi Świętej mówi: 


Pielgrzymka do Ziemi Świętej pozo- 
stawia wrażenia niezatarte. Mimo wszy- 
stkich naleciałości wiekowych. spowodo 
wanych islamem. zahorczością sekt roz- 
maitych. wydobywa się z pod pich Na- 
zaret, Betleem. Grób Pański jako jasne 
pochodnie. roztaczające blaski swe na 
życie współczesne. W duszach przesy- 
conych materjalizmem. stoczonych racjo 
nalizmem, odzvwa się tesknota za tą si- 
łą przemożną, która Chrystus przyniósł 
na świat A to siła która ucisza burze. 
wskrzesza zmarłych. uczy miłować bliź- 
niedo i chleb codzienny rozmnaża. Nad 
jeziorem Genezaret, które nie utraciło 
nic z istotv i szaty swoiej jakie posiada- 
ło z czasów Chrystusa Pana wydaje się 
jakby drżały jeszcze fale od dotknięcia 
świetych stóp Jedo Z Ziemi Świełej wy 
wożą patnicv imale do nowego owac- 
niejszego życia J E ks. biskup dr Oko- 
niewski oświadczył że nfeldrzymka ta 
vinnwiada przedewszystkiem infer- 
Nica éw i zacytował ze Świętedn Tietn 
A noetnlchiedn zanowiadałaceśo iubile- 
usz nawerachny, naecfepniace słowa: 


| „Byłoby rzecza odpowiednią aby w 
ciąśu tego roku odbyły się częstsze piel. 
śrzymki pobożne do świetvab miejsc Pa- 
lestvny Niechże tam wierni zwiedzają 
1 czczą wielce nahožnie samą widownię 
tych świętych wvdarzeń, których jubile- 
usz obchodzimy” i 

Na innem miejscu: 

iki aby wierni w Wielki Piatek z žar- 
liwością rozpamiętywah Mękę Pańską" 

Wkońru zaś: 

„Pragniemy również. aby te miejsco- 
wości. które przechowują osobliwe pa 
miatbi Moli Pańchioi w okresie roku ir 


Przy cierpioaioch pęcherzyka żółciowego 


i wątroby, kam'en'nch żółciowych i 34 Inczce 
naturalna woda dortka „Franciszka-Józofa* rna 
k- m'cie ułatwia trawienie /a'ec. przez ie (arzy 


bileuszowego otoczone były szczególnem 
nabożeństwem”. 

Nadto Ojciec św. obdarza pątników 
do Ziemi Świętej odpustami Roku Jubi- 
leuszowego. Tegoroczna pielgrzmyka o- 
bliczona zostaje na. czas od 7 kwietnia 
do 6 maja włącznie , Zbiórka pątników 
nastąpi w Poznaniu w dniu 7 kwietnia 
ipo nabożeństwie o godzinie 5 i pół ra 
nę nastąpi odjazd do Warszawy 1'Łwo 
wa. gdzie do wycieczki przyłączą się pa! 
nicy ze Ślaska i Małopolski W nocy 2 
piatku na anbote nastapi adiazd da Con- 
stanzy skąd następnie przez Konstanty- 
nopol. morze Marmata cieśninę Darda 
nelską, wzdłuż brzegów Azji Mniejszej 
przez Grecię i Haife;do Jerozolimy. — 
W czasie pobytu w Jerozolimie pątnic: 
polscy wezmą udział fw uróczystościach 
kościelnych przy Grabie Pańskim Nast» 
pi też zwiedzenie Doliky Józefata. dom 
Annasza. śóry Sjon, | Emaus. Retleem 
roty Narodzenia Chrystusa Pana. Jaffy 
Lidv i Tel *Aviv Refhnii. órobn F a7n*38 
Jerycha Morza Martwego Jordanu Ty- 
berjady, Kafarnaum.tgóry Tabor Naza- 
retu i t. d Pobyt w Jerozolimie potrwa 
do 26 kwietnia, póczem nastąpi okres 
wycieczek do Haify. |Akko, Pireus i t. 
d. Do szczegółowego: programu piel- 
grzymki do Ziemi-Świytej powrócimy je- 
szcze we właściwym,tzasie. 

Ceny udziału wycieczce wynoszą: 
przejazd okrętem i koleją w trzeciej kla 
sie ze zwiedzeniem Aten, Konstantyno- 
poła i Palestyny — zł. 1350, przejazd o- 
krętem III klasy i koleją klasy drugiej 
— zł. 1450 przejazd okrętem drugiej 
klasy i pociągami trzeciej klasy — zł. 
1575 i przejazd okrętem i koleją II klasy 
— zł. 1675. Za zwiedzenie Egiptu dopła 
ca się do powyższych cen 225 złotych. 
Ceny za przejazd obejmują: przejazdy o= 
| krętem i koleią pełne utrzymanie w cza- 
sie całej podróży, wszelkie opłaty por- 
towe za przewóz bagaży, wszelkie wizy 
i paszport zudranicziiy, wszelkie prze- 
jazdy z dworców kolejowych do hoteli 
oraz do miejsc objętych programem, no- 
clegi w hotelach, wszelkie wstępy do 
muzeów i t. p. wszelkie napiwki dla 
służby i przewodników. Żadne dodatko- 
|we opłaty za wycieczki itp. nie będą 
| pobierane. 

Informacyj udzielają i zapisy przyj- 
muja: Polski Touring Klub w Łodzi, 
Andrzeja 4, oraz oddział Wagons-Lits 
Cook, Piotrkowska 64. 
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Czerwone ZNAKI NA 


iałych kostiumach. 


O O E E e, 


Nietylko ołńwkiem do warg można barwić końce szpad !| 


Zostało niezbicie dowiedzioneę, Że 0- 
łówki do warg nie po raz pierwszy Są 0- 
becnie w użyciu. Już w czasach rzym- 
skich używano różu do warg — co 
stwierdzono wielokrotnie na podstawie 
wykopalisk. 

Obecnie nadchodzą z Ohio wiado- 
móści o tem. do czego używa się ołów- 
ków ta tamtejszym uniwersytecie. Wia 
domiości te są dość oryginalne — i 


stanowią załmującą nowość. 
Pewnego dnia Uniwersytet otrzymał kil 


ka paczek ołówków — okazało się, Że | 


zamówienie wyszło od sekretarza wy- 
działu lekkiej aUctyki. Kierownicy uni- 
wersytefu byll tak oburzeni, że natych- 
miast wezwali do siebie 
sekretarza. Zamawiający powołał się 
jednak na opinię trenera, a trener twier 
dził stanowczo. że ołówki te są koniecz 
nie potrzebne. „Moi uczniowie są bar- 
dzo solidni i używają tych ołówków ja- 


Reklama 


to dźwignia bandlu! 


Tylko 


ogłoszenia zamieszczane 


w Echu 


da ą zawsze skutek i jako 
gazetowe są wolne oc 
podatku miejskiego 


ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA, 


Staraniem Sekcji Odrzytowej Oddziała 
Łódzkiego Połskiega Czerwonego Krzyża w 
dniu dzisiejszym o godz. 12 min, 30 w pał. 
w sali YMCA, Piatrkowska 89, prof, Boraw 
nki wygłosi adczyt n. & „Chorohy zakużne 
i społeczne wobec prawa*, Wsięp beznłat 
ny, 


nieszczesnego | 


ko środka pomocniczego przy fechtun- 


ku, a nie dla pań“ — 
utrzymywał kategorycznie, Od czasu 
gdy zaczęto używać ołówki karmino- 


we, uczniowie robią szybkie postępy w 
fechtunku, bo wszystkie udatne cięcia 
— dokonane przez uróżowane szpady— 
zostawiają widoczne znaki na białych u- 
niformach ćwiczących. 

Pomimo tego wyjaśnienia — ołówki 
ldo warz zostały znów wycofane z obie 
|gu „sportowego*. gdyż pozostawiały na 
|wniformach sportowców 

tłuste płamy, 

które w żadne sposób nie dawały się 
jwywabić, mimo starannego prania i 
czyszczenia. 

| Kierownictwo uniwersytetu zdecy- 
dowało wobec tego, że myśl trenera 
| jest świetna, ale można poszukać in- 
|nych środków do wprowadzenia jej w 
|życie, Nictyłko ołówkiem do warg moż 
na barwić kofice szpad! 


materji. 


Hochflaeiter I wielo innych 


Innych miastach, 


DLA DZIECI, które nie zn'szą tranu 


magistra A. BUKOWSKIEGO 


4awiera'ący ezynniki witaminowe 
Zwiększn wagę ciała, 
poprewia apetyt, 
pobadza przemianę materji 
Wystrzegać się bezwartościowych namiastek 
i naśladowpictw. 


RADJO-KRĄCIKR. 
RASZYN, poniedziałek. d 


11.50 
Sygnał czasu, 
Program na dzień bieżący. 1210 Płyty gramoe 


Kom. meteor 
12.05 


1140 Przegląd prasy 
dle komunik. lotn 11.58 
13.20 Kom. PIM 


fonowe. 15.10 Komun Państw. 


Inst. Eksport. 15.15 Kom Gospodarczy. 15.25 
Przegląd komunikacy'ny 15.35 Skrzynka pocz 
towa — omówi dr. M. Stępowski 1550 Kon” 
cert życzeń. 16.25 Francuski (kurs element). 
16,40 Odczyt p. t. „Nożyce cen“ — wygl. p. Je 
KomarnickŁ 1700—1735 Transm. z Krakowa 


W przerwie Kom. dla żeglugi ( rybaków, 17 35 
Preśmii ane włoskie 1310 Odczyt dla matte 


rzystów p. t, „Brodziński | romantyzm pol- 
ski" — wygl. prof. K. Górski 1830 Program 
na dzień nastepny, 18.35 Wfadomości bieżące, 
1840 Muzyka łekka. 15.50 Rozmartości 19.20 
Skrzynka pocztowa rolnicza” — inż. W. Tae" 
kowskł 1930 „Na widnokręgu” 19.45 Pras, Dz. 
Rad} 2000 .Necałowana żonka“ — operetka. 
W przerwie 1-el wadom. sportowe f 2-€j Dod. 
do Pras Dz. Radj 22.00 Skrzynka pocztową 
tochniczną — omówi p. W. Frenkiel. 22.15 Mu 
zyka taneczna, 22.35 Komun, meleor dla kome 


lotn. | kóm. poiicyjny. 


23,00—2400 Muzyka tą” 
neczna. ; 


Co nas po pracy rozweseli? 


Teatr Miejski — pop. Panf nfe chce mieś 


dzieci; wiecz, Pokój 17 na I piętrze. 

Teatr Kameralny — pop, Sprawy poulneg 
wiecz, Sprawa. Moniki. 

Teatr Popularny — Orłow. 1 


Teatr w sali Geyera — Wiktoria I jej hu* 


- 


ża, 
Adria — Dobroczyńca ludzkości, 


Buika — Król — to ia 

Capitol — Mata Har. 

Casino — Zzemp: 

Corso — | Krwawy wąwóz. Il. Mężowią 
i żony 

Czary — |. Tajemnica Sekwany, Il. Morał" 
ność pani Dulskiej 

Grand Kino — Czar jej oczu. 

Ludowy — Miłość Żotżety, 

Luna — Jasnowłosy sen 


Metro — Dobroczyńca ludzkości 

Oświatowy — Dfa doros? Braterstwo lus 
tów dla młodz, Harold trzymaj się. 

Palace — Zatrute dusze. 

Pan Bezdomni 

Przedwłośnie — Rasputin. 

Splendid — Mężczyźni w jej życiu. 

Stylowy — Noc w Grand Hotelu. 


Sztuka — Przygoda miłosna. 
Zachęta — | Królowa huzarów. TL. Salla 
mortale. 


(o zgotować jutro na obiad? 


Barszcz, 
Kieibasa z kapustą 
Kompot. 

WINSZUJEMY, 


Jutro: Nestorowi. 
Wschód słońca 6.29 
Zachód — 17.07 
Długość dnin 10.38 
Przybyło dnia 2.46 
Tydzień 9. 


-——— 


Ratujcie zdrowie! 


75% chorób powstaje z powodu obstrukcji. 


Chory żołądek jest główną przyczyną powstania najroz- 
maltszych chorób — zanieczyszcza krew i tworzy złą przemianą 


Słynne od. 50 lat w całym świecie 
ZIOŁA Z GÓR HARCU D-ra LAVERA 


jak to „stwierdzili prot Berlin, Uniwersytetu Dr. Martin, Dr. 


bltnych leksrzy, są idealnym 


Tysiące podziękowań otrzymał Dr. Lauer od osób wyle- 
czonych, Cena Ę pudełka 1,50 zł, podwójne pudełko 7,50 z! 


Spizedaż w spiekach i składach apleci", 


środkiem dia uzdrowienia żołądka, usuwają obstrukcię (zatwar- 
dzenie), są dobrym środkiem przeczyszczającym, ułatwiają funkcję 
organów trawienia, wzmacniają organizm I pobudzają apetyt. 

Zioła z gór Harcu Ora Lauera osuwają cierpienia watro» 
by, nerek, kamieni żółciowych, cierpienia hemoroidalne, reu- 
matyzm | artretyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszaje. 

Zioła z gór Harcu Ora Lauara zostały nagrodzone na 
wystawach lekarskich najwyższemi odznaczeniami 
lami w Badenie, Berlinie, Wiedniu, Paryżu, Londynie i wielu 


złot. meda- 


Str. b 


Dobrana para królewska, 


Król Jerzy nosi spodnie zaprasowane z boku. 


Wysoka, o pełnych, ale smukłych 


kształtach kobieta, wysiada ze wspania |może zaprzeczyć, że jest zawsze najle- 
modnej |piej ubrany ze wszystkich mężczyzn, 
fryzury chwieją się pióra kapelusza, mo Inietylko w Anglji, ale może nawet w ca 


łego Daimlera; na szczycie jej 


delu z 1908 roku. pod długim rozpiętym 
płaszczem suknia nie mająca nic wspól- 
nego z „dernier cri“. Ale szyję jej zdo- 
bi wspaniała kolja perłowa, a w całej 
postaci tyle majestatu, że z pewnością 
niejeden z przechodni myśli: „ta srebrno 
własa kobieta 


wygląda jak królowa”, 


1 rzeczywiście jest królową jest „Qeuen 
Mary of England", 


Niema dziś królowej,  któraby z 
większą godnością spełniała wszystkie 
»bowiązki, wypływające z jej dostojeń- 
stwa. Nawet w tak demokratycznem 
państwie jak Anglja, para królewska 
zajmuje wyjątkowe stanowisko w kra- 
ju. A królowa Mary nawet w sposób u- 
bierania się wprowadza tę wyjątko- 
wość swojego stanowiska. W całej An- 
£lji niema człowieka, który  potrafiłby 
wyobrazić sobie 


królowę w krótkim płaszczu, 


modnym,maleńkim kapelusiku i z pod- 
czernionemi oczami. Królowa nie uznaje 
mody, od dwudziestu lat szafy jej ubie- 
ralni wypełniają jedne i te same modele 
sukien oraz kapeluszy, którychby żad- 
na inna kobieta w Anglii nie nosiła i dla 
tego nawet w kwestjach mody zajmuje 
wyjatkowe stanowisko. A to podkreśla- 
nie własnej indywidualności nadaje jej 
postaci jakiejś przedziwnej okazałości 
i powagi, jakiej nigdyby nie osiągnęła w 
modnych sukniach. 


Ale królowej Mary nie są obojętne 
sprawy własnej garderoby, z pewnością 
nie mniej godzin spędza przed krawiec 
kiem lustrem od wielu światowych pań. 
Jej konserwatyzm nie ogranicza się tyl- 
ko do kroju sukien,, obejmuje również 
i barwy materjałów: wybiera zawsze 
matowe. subtelne, pastelowe: wszyst- 
kie odcienie koloru „mauve“, popielate- 
go, lila, beige, białego, srebrnego i zło- 
tego. I to bez względu na to, czy cho- 
dzi. o toalety ranne, popołudniowe, wie 
czyrne, czy też spacerowe albo podróż 
ne. 

Król Jerzy jest również 


konserwatystą w sprawach 
mody. 


I on od dwudziestu lat nie zmienia kro- 
ju swoich ubrań, stale ubiera się w stylu 
znanym pod nazwą „Edwardian“, od 
imienia ojca, Edwarda VIL Ale ponie- 
waż mody męskie nie zmieniają się tak 
często i tak zasadniczo jak kobiece. 
sposób ubierania się króla nie iest tak 
rzucający się w oczy. Równocześnie 
jednak król Jerzy, dbający bardzo o po- 
prawność i nieskazitelność stylu w u- 
braniu pozwala sobie na pewna swobo- 
dy w wielu kwestjach dotyczących mo- 
dy. 

Naprzykład on jeden w całem Imper 
jum brytyjskiem nosi spodnie zapraso- 
wane nie w środku, na kolanach, tylko 
z boku; krawata nie wiąże w węzeł, 
tylko przeciąga go przez pierścień, a rę 
kawiczki nosi stale białe, z czarnem 
paszyciem, jakie dzisiaj widuje się już 
tylko w operetkach. Król Jerzy rów- 
nież fak i jego żona poświęca sporo cza- 
sh swojej garderobie i 


wydaje na nią duże pieniędzy. 
l pomim tych wszystkich właściwości 


[ay jesień członkien L. 0.0.0? 


„i © R ge T r 5? 
a 


NIEBEZPIECZNE SKUTKI GRYPY. 


Zapobieganie groźnym mnastępstwom:. 


maitych części ciała przestały doku- 
czać, a w poczuciu postępującej popra- 
wy zdrowia lekceważy się wiele drobiaz 
gów. które w rezultacie mogą spowo- 
dować przykre komplikacje. Specjalną 


| kaprysów w dziedzinie mody, nikt rie 


cić uwagę ze względu na 
bolesność na 

zapalenie ucha i jam nosowych. 
Według twierdzenia profesora Vogla w 
„Medizinische Wochenschrift" cierpie- 


szczególną 


łym świecie, że jest pierwszym gentle- Rekonwalescent po śrypie uważa, że 
menem w kraju, choć mając przeszło | wszelkie niebezpieczeństwo minęło, 
sześćdziesiąt lat, kontynuuje tylko tra- | skoro tylko ustąpiły ostatnie charakte- 
dycję odziedziczoną po ojcu. tystyczne objawy tei napozór niewin- 

FI i nej choroby. Lokalne dolegliwości roz- 


POPULARNA CHOROBA. | 


Chcę ci przypomnieć dla wszelkiej pewności, 
chłopcze mój drogi... kochany... jedyny L. 
Zbliża się marzęc, a przecież drugiego, 
obchodzę zawsze swoje imieniny, 


Ciekawam bardzo co mi podarujesz, 
drżę cała dziwnie w oczekiwań męce, 
zapewne anto, albo futro nowe—e 

no powiedz, bdziubdziuś, powiedz twej 


[Helence, 


Praktyczny podarek. 


Na co ci futro, a nawet samochód, 

mam lepszy pomysł — ach moja, kochana, 
wpadł mi do głowy ot nagle przed chwilką: 
poprostu kupię ci małpę... pawiana, 


Możesz się gniewać lata cale na mnie, 

jednak pawjana tego kupię zaraz, 

pono przez niego odrłodzić się można — 

bądź więc praktyczna!!! Na starość jak 
[znalazł. 
Rom. 


ULEPSZONE „FAJERKI* 


oszczędzają 60 


Ulepszenie, o którem tu parę słów 
chcemy zakomunikować, polega na za- 
stąpieniu zwyczajnych - płaskich t. zw. 
kółek zamykających blat pieca kuchen 
nego przez kólko nieco odmienne. Fko- 
nomiczna pokrywa blatu kuchennego 
jest od góry: zupełnie płaska. Pod spô“ 
dem jest jednak wyposażona w listwę 
skręcającą Się spiralnie i wyposażoną 
w liczne występy. Gazy powstałe przy 
paleniu ledwo muskały zwyczajne pła- 
skie kółka, jakiemi nasze blaty kuchen“ 
ne. są zamknięte i natvchmiast 


uciekały do komina. 


Wskutek krótkości czasu trwania zet- 
knięcia gorących gazów spalinowych, 


razy le nie zdołały oddać wiele swego 


Ożenię się, ale... 


Czy ma pani rentgenologiczne zdjęcie swoich warg? 


Uczeni rozpoczęli nowa. dziedzinę 
badań, których objektem są usta. Ucze- 
mi owi postanowili, na zasadzie już prze 
prowadzonych badań, ryzykowny zda- 
wałoby się — wmosek. że „usta mówią 
zewsze, nawet wtedy, kiedy milczą”, 
co oznacza że z ukladu ust móżna roz- 
poznać charakter i właściwości danego 


człowieka. 

Pewien amerykański lekarz, prof. 
Bethman, przeprowadził 

badania ust u paru tysięcy osób. 
Wyniki swych obserwacyj opublikował 
cbecnie. wyjaśniając zarazem. w jaki 
sposób przeprowadził swnńłę badania. 
Poszczególne punkty dolnej wargi by- 
ty fotografowane przyczem zdięcia by” 
ły znacznie powiększone. Chodziło tu 9 
siatke naczyń krwionośnych, najlepiej 
nzewnetrzniałacych się na ludzkiej war- 
dze. Ten właśnie punkt miał się stać 
wyrocznią dla wnioskowania o chara- 
kterze człowieka. 

Okazuje się. że każdy człowiek ` ma 


Redaktor naczelny: Franciszek Probst. 


inne ukształtowanie wargi i to 

w najdrobniejszych szczegółach. 
Udaje się jednak rozklasyfikować wargi 
ludzkie na typy co znakomicie ułatwia 
pracę badacza, pozwalając mu na wy- 
sunięcie pewnych tez stałych. Owa siat 
ka naczyń krwionośnych. pokrywałąca 
wargi, uzewnętrznia podobno znacznie 
lepiej niż'rysy twarzy. — wszelkie prze‘ 
życia, nastroje, cechy charakteru i t. p. 
Można rozpoznać zawód człowieka, 
można określić jego właściwości z mi- 
kroskopijnego fotosu jego wargi. Na 
iej zasadzie określić można nawet wiek 
badanej osoby. 

W Ameryce narzeczeni przesyłają 
iuż sobie rentgenologiczne zdjęcia swo* 
ich warg, aby tym sposobem lepiej 

` poznać się wzajemnie, 
Nowa gałęź wiedzy ma przed sobą- ol- 
brzymi rozwój. Znajdzie ona oparcie 
swe w ciekawości człowieka, który o 
drugim człowieku | o sobie samym 
chce wiedzieć jaknajwięcej. 


procent opału. 


ciepła blatowi i z ogromnym zapasem 
iiewyzyskancco jeszcze ciepła, ucho” 
dziły do komina. 


Inaczej jest przy pokrywie ze Spi- 
ralną listwą. Gorące gazy muszą obiec 
całą: tę spiralę, zawadzając o umiesz* 
czone w niej występy. Przez to czas 
trwania zetknięcia goracvch gazów z 
blatem kuchennym się przedłuża, a 
nadto powiększa się też powierzchnia 
tego zetknięcia. Dzięki temu znacznie 
więcej swego ciepła mogą gazy powsta 
łe ze spalenia oddać blatowi. Ekspery- 
monty- przeprowadzone z tą spiralną 
pokrywą i że zwyczajnemi kółkami 
dały następujące rezultaty: Naczynie 
zawierające 3 litry micka. musiało na 
zwyczajnym blacie kuchennym stać 
przez 20 minut, 


zanim się mleko zagotowało, 


Na tym samym ogniu taka sama ilość 
mleka gotowała się już po 7 minutach. 
gdy zastosowano spiralną pekrywę 


blatu. Komitet dla oszczędzania opału 
w Duesseldorf. który te próby przepro” 
wadził, utrzymuje, że to małe ulepsze” 
nie może dać 68.4 procentu oszczędno- 
ści na opale. 


t= —— 


Każdy mały zuch 


rwie się do czytania swego pisemka. 


Najmilszy ma- est. 


© » 
„Mały Kurjer 
Nabyć go można 
lub zaprenumerować: Łódź, Karola 2 
Pranumarątą 50 gr. miesięcznie, lub 1.30 kwartalnie 
meina wpłacać na konto P, K, O. Nr 68009 


lub wprost w administracji Łódź, Piotrkow» 
ska Nr il, | Karola Nr, 2. 


Odbito w drukarm Władysław: Stypułkowskiego 


w Łodzi Piotrkowska. 195 (Karola 2) 


Wprawdzie liczne towarzystwa pzzy 


lekkomyślnością odznaczają się prze- 


chorobę „przechodzili*. A 
organizm traci swą odporność 


wo pada ofiarą późniejszych, nieprze- 
widywanych przez pacjenta komplika- 
cyj. Sama grypa 
może w organiźmie tlić 

jeszcze przez pewien czas, i przy sprzy 
jaiących dla niej okolicznościach wy- 
buchnąć ze zdwołoną siłą. wywołując 
niebezpieczeństwo życia, 

Pozałem mogą się przyłączyć inne 
choroby, które są częstokroć groźniej- 
sze od pierwotnej grypy. 

Z chorób. które powstają po źle wy- 
leczonej grypie, najpoważniej przedsta- 
wiają się 

schorzenia płac i serca. 
Zapalenie płuc, które powstaje podczas 
iub po grypie polega na mieszanej in- 
fekcji. Zakatarzenie głównych dróg 
oddechowych. może przy współdziała- 
niu pewnych bakteryj przenieść się z 
krtani do rozgałezień oskrzeli i wywo- 
łać zapalenie płuc. Nieraz przyłącza 
się do tego ropne zapalenie opłucnej 
Celem zapobieżenia zapalenia płuc po- 
lecają profesorowie Miihlens i Strauss 
iniekcje z chininy, 

Nie tak groźne dla życia jak zapale- 
nie płuc, ale również poważne niedo- 
maganie, postępujące wślad za grypą 

stanowi osłabienie mięśnia sercowego 
Pacjent nie może przyjść do sił pomi- 
mo, że właściwa grypa dawno minęła 
czuje się jakoś nieswojo, puls ma niere- 
fularny, sen niespokojny. Z tem są 
nieraz związane nerwowe dolegliwości 
w niektórvch odcinkach nerwów powta- 


rzaja się bóle, chory łatwo ulega po- 
drażnienin — słowem pozostaje uczu- 
cie choroby, mimo, że właściwej choro- 


by 


inż niema 


Wśród skutków grypy należy zwró- 


ważnie ci pacjenci, którzy nie byli zmu- 
szeni do pozostania w łóżku, lecz całą 
tymczasem 
zarówno 
po ciężkiej, jak i po lekkiej grypie i łat- 


nia te są właściwie dalszym ciągiem 
samej grypy, zlokalizowanej w tych or- 
ganach. Ze względu na swój charakter 
powinny one być leczone przez specja- 
listów, ponieważ nieraz może zajść 
konieczność 
przeprowadzenia operacji 

której opóźnienie np. przy zapaleniu 
ucza wewnętrznego mogłoby wywołać 
groźne wprost nastepstwa. Rzecz oczy“ 
wisla, że nawet przy największej o: 
strożności może się zdarzyć, że nie uda 
się uniknąć komplikacji, i zaburzeń w 
organiźmie. ale to są już wyjątki Prze- 
ważnie zastosowanie się do pewnvch 
reguł postepowania pozwala zapobiec 
przykrym nastepstwom. 

Przedewszystkiem należy skorvóo* 
wać rozpowszechniony. a naiwny i błed 
ny pogląd, jaknaby spożycie alkoholu 
chroniło przed grypą. Rozcieńczony 
we krwi alkohol nie ma żadnego wpły: 
wu na bakterje. ktore wtargnęły do or- 
gonizmu, ani na wytworzone przez nię 
trujące toksyny. Czy należy pić alkohol 
iw jakiem stadjnin choroby to należy 
uczynić, zależy od zestawionego przez 
lekarza planu walki z chorobą, 

Najważniejszą rzeczą jest 
spokój, najlepiej 
Nawet zwyczajny 

katar należy natychmiast leczyć, 
a nie pozwalać na jego rozszerzenie 
tie w drogach oddechowych. Należy u= 
nikać za wszelką cenę stykania się z 
chorvmi na grypę. a poczucie odpowie* 
dzialności społeczne! powinno wpływać 
na 
w mie:scach publicznych i tramwajach 

znełaniali ręką usta, 

Codzienne płókanie gardła wodą ntlenio 
wą podczes trwania epidemii jest dosko= 
nałym środkiem zapobiegawczym. Pod: 
czas rekonwalescencji trzeba stosować 
lekka dietę, ponieważ grvpa wywołuje 
częstokroć długotrwałe zaburzenia prze 
| wodu pokarmowego. 


zupełny 


Rola zwierząt laboratoryjnych 


przy wykrywaniu zarazków i trucizn. 


jaciół zwierząt coroz częściej protestu- 
ją przeciw czynieniu „krzywdy“ swym 
pupilkom, protesty te odnoszą jednak 
skutek tylko 

w bardzo ograniczonym zakresie 
Odmownie na całej linji odpowiada na 
ten apel medycyna dla której zwierzę- 
ta są niezastąpionym  materjałem do- 
świadczalnym, 

Do zwierząt najczęściej używanych w 
laboratorjach lekarskich, zwanych stad 
„laboratoryjnemi”', należą świnka mor- 
ska, królik, biała myszka. szczur i inne. 
Rzadziej posługują sie badacze zwierzę- 
tami większemi, iak np. pies. W niektó- 
rych badaniach dnżą rolę odgrywają ża- 
by, w innych znown konie, lub bydło ro- 
fate, 

Doniosłą rolę. jaką w badaniach zwła 
szcza bakterjologicznych, odgrywają 
zwierzęta laboratorvjne 

najlepiej ilustrują przykłady, 

Stwierdzenie dżumy u nas na szczęście 
niemal nieznanej. przy pomocy mi- 
kroskopu trafia czasem na poważne trud 
ności, zwłaszcza gdy materiał w któ- 
rym szukamy zarazków, zanieczyszczo- 
nv jest innemi bakterjami a chory nie 
zdradza typowych objawów cierpienia 
Wystarczy wówczas materjał, który po- 
dejrzewa się o zawartość zarazków tej 
strasznej choroby, wetrzeć świńce mor 
skiej przez ogólną skórę, 

Świnka zapada wówczas na dżumę 
i ginie w ciągu trzech do czterech dni 
a sekcja jej rozstrzyga ostatecznie spra 
wę. Nafpewniejszym dowodem. że ma- 
my do czynienia z wąglikiem jest zaka- 
żenie myszki podejrzanym materjałem. 
Jeśli bowiem oglądamy zarazki wąślika 
pod mikroskopem, można je pomylić z 
innemi bakterjami zupełnie nieszkodli- 
wemi mającemi jednak ku zmartwieniu 


lekarzy 
ten sam wygląd. 

Ostatnią ucieczką przy rozpoznaniu 
gruźlicy gdy już mikroskop zawodzi jest 
świnka morska, Są przypadki tej cho- 
roby, w których nie można w żaden 
sposób wykryć prątków Kocha w plwo- 
cinie lub repie. Wówczas taką podej- 
rzaną plwowinę, czy ropę wstrzykuje 
się podskórnie śwince morskiej, która 
pada po trzech do 6 tygodni 

Do przygotowania szczepionki prze- 
ciw ospie używa się cieląt. 


Za wydawnictwo odpowiada 
Za redakcję odpowiada; 


pozostawanie w łóżku. | 


przeziębionych, aby podczas kaszlu. 


Szczepi się młodym byczkom i cielętom | 


zarazki ospy na ogolonem podgardlu. Po 
pewnym czasie w miejscu szczepienia 
tworzy się krosta którą zeskrobujemy 
mieszamy z gliceryną i używamy jako 
szczepionki przeciw tej chorobie, 

Morfiną już w częściach miligrama 
wykryć można łatwo w ten sposób. że 
podejrzewamy © jej zawartość płyn 
wstrzykuje się mvszce w okolicę nasady 
ogona po stronie grzbietowej. Ogon 
myszki podnosi się wówczas do góry Í 
wygina charakterystycznie na kształt li« 
tery „S*. Jest to 

reakcja niezawodna, 

Do wykrycia minimalnvch dawek silnie 
trującego alkaloidu kolhicyny, niemo- 
żliwych do wvkazania chemicznie. służy 
żaba. Kolchicyna znajduje się w ziemo- 
wicie jesiennym. rosnącym u nas na wil- 
gotnvch łąkach. Zatruciu ulec mogą dzie 
ci. bawiące się chętnie nasionami i bul- 
wami tej rośliny. 

Przykładów takich możnaby  wyli- 
czyć bardzo wiele. Zwierzęta laborato« 
ryjne odgrywają bowiem poważną rolę 
nietylko przy wykrywaniu zarazków i 
trucizn przy sporzadzaniu szczepionek 4 
surowic leczniczych, przy wypróbowa= 
niu wielu środków lekarskich, lecz rów- 
nież w setkach innych doświadczeń. bez 
którychby nie można było wyobrazić 
sobie postępów w medycynie, 


N 


Podsłuchane. 


PARADOKS. 


— Już teraz pant lepiej gra, ale ła 
nie tak, jak być powinno — mówi reży 
ser do gwiazdy filmowej. 

— A cóż mi pan może jeszcze zas 
rzucić 

— Widzi pani, tę scenę umierania 
gra pani za blado ... trzeba dodać ży+ 
cia.. więcej życią. f 


PRACOWITA, 


— Proszę szanownej pani — zapew 
nia sprzedawca w sklepie sprzętów 
gospodarstwa domowego — ten apa- 
rat jest Świetny, posiadając go, pozbę- 
dzie się pani dobrodziejka połowy ro- 
boty domowej... 

—-A to bardzo dobrze, proszę paną 
w takim razie proszę o dwa. 


Władysław Stypułkowski. 
Romao Furmański, 
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